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Obr.oni.nq pęk6j 
zesp.olon_ym wysiłkie .m całei, posłępoWei . ludzkości 
Plenarne posiedzenie Polskiego Komitetu Obrońców Pokoju 
Marszałek Sejmu RP przyjqł delegatów Światowego Kongresu Obrońców Pokoju 

WARSZAWA (PAP). Na kn-0- „Zebranie n asze odbywa się wl mia wszystkie możliwe środki sorzy powinni bać się wojny". 
w ania podżegaczy wojennych set chwili, kiedy w odp.owiedzi na wzmo swej zbrodniczej polityki, coraz I Obowiązkiem wszystkich· ludzi 
ki milionów postępowych ludzi żcne nastroje awanturnicze w obozie brutalniej depcze suwerenność nienawidzących wojen imperialist~·cz 
świata odpowiadają. żądaniem za imperializmu wzmógł się ruch poko narodów zachodniej Europy, JIQ-1 nych _ obowiązkiem wszystkich 
przestania wyścigu zbroje11., redu ju na całym świecie. Ten wzrost fali tęguje zbrojenia wojenne i sze-1 postępowych organizacji w całym 
kcJ'i budżetów wo...,kowyc ... , zaka rucl1u poko' ·ł · t t I d 

Kobiety prz~budowuiq ,wieś -polską 

zu broni atomow~~J., zani"echania JU wyrazi się os a n o rzy p-· łpagan ę wojenną, rozpę. świecie jest nieustannie potęgować 
w opublikowaniu Apelu do parlamen tu1·e terror lk kó. 1· · • 

wojen lnterwencyjnych, zaprze- tów świata przez światowy Komitet ·. wa ę 0 po. J - para 1z?.wa!! co~az Spóldz'elnia nasza PMwoli nam żyć inaczej, lepiej, po nowemu -
stania represji przeciwko zwolen Ob • • · . Ale wydar.zema, k~r~ zaszł.Y '!' to nowe pr?bY I?rowokacJl 1 proby mówi ·czesława Jakubowiak , członek spółdzielni produkcyjnej w Woj-
nikom pokoju na całym świecie, roncow PokoJU. ciągu ?statmch ~O m1es1ęcy, Jakie przygotowan woJennych. I sławicach, 'Zorganizowanej pr.zez kobiety pow. sieradzkiego dla UC'l.CZe-
zapr7(>stania wojny nerwów i za • Propo:tuję umieścić dziś na nas ~z1elą od światowego Kongresu '.Dokoń02enie na str. 2) nia Swięta Kobiet. 

pierwszym miejscu 'porządku ob Poko3u: ' 
wa~~p~b~k~um~dey~cl rads~awy pne~~w~n~ ~~ prohlamow~~ Chl~~J RepL ---------------------------~--------------------
kiml mocarstwami. I D bo • · Żądania milionów znalazły swój om Sejmu Ustawoda.wczego A- bliki Ludowej, utworzenie Nie. ofrzymane ZO WfQZOnle . ' 

wyraz w apelu wystosowanym przez pelu światowego Komitetu Ob- mieckiej Republiki Dernokratycz 
Komitet Swiatowego Kongresu 0 _ rońców Pokojn, Apelu o Pokój nej, walka narodów koloniał- K b • I • t • • d k • ' 

do parlamento· w świata". nych o wyzwoleni· s-...ł j rzm O I e y p O W I a U S I e r a z I e g O brońców P okoju do wszystk ich par- e l'V" a a i 
lamentów świata. Następnie zabrał głos wlceprzewo i ucisku imperialistycznego oraz . . - ' 

w celu przedłozenia apelu poszcze dniczący Polskiego Komitetu Obroń szeroki rozmach stałej, zorgani 
gólnym parlamentom wybierane są ców Pokoju, tow. Tadeusz ćwik, zowanej walki Komitetu Obroń- I , Jd J d k 
•pecjalne delegacje złożone z najwy który przed!'tawiając wniosek o pr ze CÓIY Pokoju, dowodzą, jaką decy zorganizowa y spo zie nię pro u cyjną 
b;tniejszych uczonych świata, lite- dłożeniu W Sejmie propozycji Stale dujęcQ rolę odgrywa w pokrzy 
ratów, poetów, robotników i chło- go Komit etu światowego Kongresu żowaniu planów agresji taiti „Zo1ganlzujemy spółdzielnię pro- - Chcemy, żeby było nam lepieJ-
pów. Obrońców Pokoju, powiedział mię- czynnik jak międzynarodowy 

1

. clukcyjną na 8 .marca. Zorganizujemy powiada ·- więc żeśmy się do spół-
Dnia 6 bm. odbyło się w w arsza- c!zy innymi: ruch obroilców pokoju, między_ ją wlasnyml, „babskimi" siłami dla dzielni zapisali. Co do naszych chło-

wie plenarne Posiedzen ie Polskiego Walka o obronę i wzmocnienie po narodowy ruch rewolucyjny. uczczenia Swlęta Kobiet, dla ddoku· pów, to niektórzy z nich by)i chwiej-
Komitetu Obrońców Pokoju, poświę koju, walka o bezpieczeństwo m!ę- Zorganizowany front pokoju, po- męntowanla, lt my, kobiety wlllj~ll.le, ni nawet na samym zebraniu: podpl-
cone omówieniu sprawy Apelu oraz dzynarodowe i o i1daremnienie staw w,,; t aly poprzez pierwszy w dziejach I doskonale rozumiemy, że tylko socja- sać czy nie podplsaćl Ale od czegóż 
wyborowi delegacji, mającej przed- ki imperializmu anglo-amerykańskie ludzko$ci, front prowadzony przez! listyczna przebudowa wsl może nam nasze kobiety l Jedna to na swqjego 
stawić Apel 

0 
Pokój Sejmowi Usta go na nową wojnę światową - wy. ZSRR i genłalnei.to Stalina, jest w przynieść pełne wyzwolenie l możll• publk2nte naskoczyła: w doJl).U to żeś 

wodav.:czemu. RP. Na plenum lk'2nje sunęła się na czoło wszy~tkich zadań stanie i może pokrzyżować plany wość <Jwobodnego dostępu do tych mówił, że to d~bra rzęcz I że podpi­
priybyli przf'dstawiciele nauki i sztu w skali świat~wej. amerykańskich imperialistycznych ws~'>tklch ~dobyczy gospodar~z,ych, Hes2, a. tu tą się drapiesz ~ głowę 1 
ki, ezołowych robotników. młodzie- Imperializm anglo-ameryka"1- podżeo-aczy w oienn:vch społecmych l kulturalnych. jakie. za· namyślaszl No, to on się zawstydził 
ży i kobiet stolicy. ski, przerażony rosnącą, aktyw- Tow." Malenko~v. s~kr.~taI"L WKP'.b), pewnla nam ustrój Polsk1 Ludowe) .•• " I już bez. żadnych mejlytacjl przyslą-
~ Zagajając obrady wiceprzewodnl- nośclą zorganizowanego antyim- powiedział w swym referacie wyg lo Tak oświadczyła na naradzie akly- pll do spoldzielnl.„ . 
cząry prezydium P olskiego Komitetu periali3tycznego frontu pokoju, szonym w :Moskwie z okazji 32 rocz wu partyjnego z te renu wojewodztwa ~ - Ja fam byłam I jestem za spół-
Obrońców Poko.iu , min. Adam Ra-1 na czele którego s toi ·Związelc nicy Rewolucji Pa;!dziernikowej łódzkiego, odbytej w Łodzi, dn. 26 lu 1: dzlelnlą - mówi przysłuchująca się 
p~cki pow,icdział .m. in.: 1 Radziecki, gorączkowo urucha- że „nie my, lecz imperialiści i agre tPgo br. - tow. Wojtvlak, klerownik r, naszej rozmowie ob. Czesława · Jaku-

~~~-----~--------------------~~-~------------• ~d~~uKohl~qoKPPURwS~~b~kowa - ~ ~ MPą~y ~M~. 
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sztandarem pokoju 
społecznej 

rarlzu. żeby wyjść z biedy ł zaczą,ć żyć łna-
Niektórzy z uc1estników narady, czej, lepiej, po nowemu •.• 

nłównie ci, którzy w czasie dyskusii Ob Gó 1 k 1 d · 
niezbyt właściwie oceniali" rolę ko- . ' ra czy ~wa, spog ą aiąc .na 
bietv wie jskiej w przebudowie naszej sw~ cGr~ę, ~rysię, zdolną uczenmc~ 
wsi; niewątpliwie pomyśleli 6obie W:0J~ławickleJ szkoły podstawowe], 
wówczas: „łatwo rzucać poważne zo- os\l .adcza: 
bowiązanie, ale, jak to właściwie bę- -- Człowiek myśli nie tylko o so­
dzie z jego r~alizacją? 25.II. - 8.III.- ble, ale i o -dzieciach. Nowa gospodar 

zefy Szewczykowej, Anny Ra.muso- niedługi to termin. Czy Wojtylakowa ka w gromadzie przyniesie im lepszą 
wej, Heleny Gudasz? Któż n ie wie i jej towarzyszki dadzą sobie radę,_ przyszłość. Tego zdania jest i niój 
o tym, że przodujące włókniarki aby w tak krótkim CZ\l.Sie dotrz.yrnać mąż, bo my się zawsze we wszystkim 
łódzkie pierwsze r.zuciły hasło przej swego zobowiązania?" . zgadzamy„, 

* • * 
22 gospodarzy i gospodyń złożyło 

podpisy na akcie przystąpienia do 
nowopowstałej spółdzielni protlukcyj 
nej w Wojsławicach. Większość z 
nich to mieszkańcy nowych Wojsła· 
wie (tzw. działkowicze), nie*ielu na­
tomias t Fhłopów i chłopek z Wojsła­
wic - s tarych. Ale pietwszy ~rok. zo 
stał zrobiony. Kobiety wojsławtc::kie i 
sieradzkie, k tórych dziełem w głów­
nej mierze jest ten dobry początek, 
dołożą niewątpliwie dalszych starań 
i wysiłków, aby dzieło swoje rozwi· 
jać i stawiać na coraz wvższym p-0· 

ziomie. Zwłaszcza, że w pobliżu Woj­
sławic jest tak dobry sąsiad, jak ist­
niejąca już od paru miesięcy spół­
dzielnia produkcyjna w Izabelowie. 
Promieniuje też z pobliża ośrodelc ma 
szynowy, a Komitet Powiatowy 
PZPR w Sieradzu wykazuje niemałą 
aktywność, jeśli chodzi o służenie 
radą, pomocą i opieką nowopowsta­
łym zwłaszcza ośrodkom wiejski-ej go 
spodarki zespołowej. 

Z tej mąki będzie chleb - jak po· 
wiada o swej spółdzielni pracowita 
gospodyni wojsławicka, ob. Jakubo-
wiakowa. · 

8 marca - Międzynarodowy Dzień 
lfobie t wszedł do historii światowe­
go ruchu rewolucyjnego, jako sym­
bol walki o wyzwolenie kobiet spod 
ucisku s1l0lecznego, I>(tlityczncgo, 
gospodar czego i Jmlturalnego. Ko­
biety w krajach kapitalistycznych 
już dziś dobrze rozumieją, że całko­
wite wyzwolenie, pełnię równo­
uprawnienia z m~czyzną. wszech ­
~lronne możliwości rozwoju, mogą 
uzy~kać tylko n a drodze obalen ia 
lcapitalizmu, na d r odze utrwa lenia 
pokoju światowego, walcząc przy bo 
k u klasy robotniczej. 

ku temu powodów. Z 1k,·fr~~yl!śmy 
przedterminowo 3-lelni phn odbu­
dowy i z otuchą, z pewnością 'LWY­
cięstwa wkraczamy w pierwszy rok 
Planu 6-Ie t.uiego, planu budownl.­
ct.wa pods-taw socjalizmu. 

Kobiety polskie, gorące p atr iotki 
swej ludowe; Ojczyzny, coraz licz­
niej uczestniczą w socjalistycznym 
budo"\\rnictwie. Sprawdzają się ser­
deC'Z.ne słowa Tow. Bieruta, że: 

ścia do pracy na w ielu warsztatach . Otóż donosimy z radością wszyst­
że właśnie w Łodzi narodziły się ze kim niedowiru:kom, wątpiącym w ta­
społy najwyższej jakości , że tu po lent organizacyjny I wielką, twórczą 
raz pierwszy w sposób żywiołowy energię naszy ch kobiet, że zobowią· 
powstały „Warty Pracy" - jedna zanie, złożone przez tow. Wojl ylako­
z najpiękniejszych postaci współza- wą, zostało wykonane l to wykonane 
wodnictwa. Cały k ra.i z uznaniem - przedlermlnowo: dn, 3 marca br. 
przyjął w.ieść o podjęciu dlugofalo- zostah zarejestrowana spółdzielnia 
wych zobo>yiązań przez kobiety produkcyjnft w Wojsławicach - gml­
PZPB im. Stalina, k tóre pierwsze na Wc.jslawłce, pow. sieradzki, 

Centralna Rada· Związ~ów Zawodowych 
gratuluje radziect-im ~ związkom zawodowym 

Itobiety włoskie i francuskie, n ie 
bacząc na pr'Ześladowania i terror, 
ramię przy ramieniu ze swymi oj­
cami. braćmi oraz synami biorą co­
raz wydatniejszy udział w akc.ii 
przC'ciwko wojnie w Vięlnamie, na 
równi z mężczyznami stoją w obro 
nie pokoju, - występują nieugięcie 
przeciw podżegaczom do nowej rze­
zi światowe.i. 

W tych uporczywych zmaganiach, 
jakże często krwawych, ko"biety kra 
jów lrnRitalistycznych i kolonial­
nych, czerpi11 głęboką wiarę w osta­
leĆzne zwyc~estwo ze wspaniałe­
go przykładu całkowitego wyzwole­
nia kobiet w Związku Radzieckim I 
w kra,iach dcm1>kracji ludowej. 

Coraz więcej kobiet na zac-hodzie 
i wschodzie widzi w Zwii:,zk11 Ra­
dzil'rkim naj1>otę'.iniejszą ostojl) po­
koju na świecir. Widzi w polityce 
Zwiazlrn Radzieckiego p1>m o.c i o­
bron~ pr zed wszelkim wyzyskiem i 
uciskiem kapltalis tycz11ym. 

Nic też dziwnego. że działaczka 
[rancmkiego ruchu kobiecego Jea ­
nctte Vermesch 7.lożyła w imieniu 
kobiet francuskich uroczyste przy­
rzeczenie na Międzynarodowym 
I<ongresie Kobiet w .Budapeszcie: 
,.Nigdy matk i francuskie nie odda­
c!zą swych synów dla napaści na 
ZSRR - nadzieję i ukochanie 
wszystk ich walcz~cych o pokój i 
sprawiedliwo~ć społeczną". Takie 
same zobowiązania padly w wielu 
innych krajach ka~italistycznych. 

. * • * 
W dniu B marca kobiety w P olsce 

Ludowej, skupione wokół swej po­
u~żnej organizacji - Li~i Kobiet, 
oi:Jchodzą ten dzień wy.iątkowo ra­
Jośnie i uroczyście. Bo też nie brak 

,„„Dla wykonania. porywają­
cych zadań Planu 6-letniego ko· 
biety polskie oddaclzą swą wy· 
tnv.ałą prace. ożywioną uczuciem 
gorą.cych serc". 

Coraz więcej kobiet poczuwa się 
do odpowiedzialności rza losy pań­
stwa. Coraz więcej kobiet przystę­
puje do współzawodnictwa pracy, 
coraz więcej kob iet obejmuje różne 
odpowiedzialne stanowiska. Już dzi~ 
nie są odosobnionym zjawiskiem 
kobie ty ..,.- dyrektorzy zakładów pra 
cy, kobiety - prezydenci m iaRt, k :i­
biety na stanowiskach wójtów, soł­
tysów, prokuratorów, sędziów, prz~ 
wodniczących Rad Narodowych l 
członków Rządu R. P . 17 tysięcy ko­
biet w Polsce Lud~wej awansował:> 
z robotnic na majstrów. Nowe ty­
siące zajmują dziś odpowiedzialne 
posterunki w różnych dziedzinach 
życia. Nie ma już dziś w naszym 
kraju G>.awodu, który byłby n iedo­
stępny dla kob iet. Pracują jako to­
karki. hutniczki. górniczki, jako spo 
lecrznice i działaczki polityczne. Oba 
lony został bezsensowny mit o nie­
zdolności k ob1ety do odpow iedzial­
nej pracy, o jej rzek omej niedojrza­
łości umysłowej, tak jak obalono 
wiele innych pozostałości feudal­
nych i kapitalistycznych w naszym 
kraju. 

Kobiety Czerwonej Łodzi witają 
dzień B !Marca znacznymi osiągnię­
ciami. Włókniarki łódzkie zapisały 
już niejedną kartę w hlstorii walki 
o socjal izm w latach terroru sana­
cyjnego i ciemnej nocy okupacii. 
Zapi~ały one niejedQ.ą kartę rów­
nież w okresi,e budownictwa socja­
lizmu w naszej ojczyźnie. Kt6ż 
w naszym kraju nie zna głośnych 
nazwisk czołowych przodowniczek 
naszego ~ocjalistycz.nego przemysłn 
włókienniczego, Wandy Gościmiń­
skiej, BronisłaWY S·.,,itoniakowe.i. Jó 

w pr;zemyś1e włókienniczym odpo- Rzecz jasna, że zorganizowanie tej 
wiedziały na apel tow. Markiewki. spółdzielni kosztowało sporo roboty. 

Robotnice łódzkich fab ryk kroczą „Nie ód razu Kra!Ców zbudowano" i 
w pierwnych ~zeregach walczących nie ol'I razu można było przystąpić do 
o przedterm:howe wykon anie pierw budowy spółdzielni produkcyjnej w 
szego roku Planu 6-letniego. P r zo- . Wojsławicr.ch. 'FrzPba bvło przedtem 
dujące spośród nich uzyskały zasłu-

1 
n ieraz przemierzyć dróżki. wiodące 

żony w pełn i awans społeczny. Wy- do chat. chłopskich, i w długich, indy· 
łącznie w samej Łoctzi zostaje dziś widnalnych rozmowach wykorzenia~ 
wysuniętych 129 kobiet na wyższe cierpliwie zadawnione przesądy, wy­
slanowiska. Wspomnimy tylko o I iaśni.1ć i prostować dywersvine plot­
tow. Janinie Kalinowskiej, wysunlę ki szerzone przez wroga klasowego, 
te j na stanowisko dyr. naczelnego 1 ozbrajać konserwatyzm i zacofaniP, 
ZZP P asmant. Łódź - Południe, o lękające się tego, co nowe . uświada­
JadwWze Karolczyk, salowej \vysu -· miać 1 umacniać wiarę w korzyści, 
niętej obecnie na kierownika od- µłvnące z gospoctarki zespołowej. 
działu ~v ZPO im. Więckowskiego~ Swieci światło w Wojsławl-
o llelenie Plech z P ZPB Nr 7, prząd cach ale nim eaświecila tam 
c~, obej:nującej .obecnie stanowisk~ wielka idea spółdzielczości produk­
k~erowruka. soc,i~lnego ; o ~ecyli1 cyjnej, niemało się napracowały to­
~1er:ikows~1ej, ktora z robotnicy sta warzyszki z Komitetu Powiatowego 
Je się n;a:ist rem.. PZPR w. Sieradzu, Kwlatkowa l WoJ-
~acuJące k~b1ety ro-ba:tnłczej ł,o- tylakowa, niPmało trudu wlożyła in· 

<lz1 łą~ą codz~e.m1y wysiłek. o wy- stru\torka Samopomocy Chłopskie j . 
k?nanie planow prod1! kCYJJlYCh z Dekowa, niemałą aktywnością musia­
Dleu~tanną _walką o po~oj. ta się wykazać tow. Burgerowa, nau-
~1edzą, ze. ~ros~ siły gosp<;>dar- czycielka Liceum Rolniczego w \ Voi­

czei łączy s1e. mer02er wa1r1;1e 'Ze słav.'icach, działaczka Ligi Kobiet .oraz 
wzroste_m _ p~tęg1 obozu poko1u na cnerqic-zne gospodynie wojsławickie: 
całym sw1ec1e. Wanda Bruzlk, Czesława J akubo-

z · okazji nowej obnizki ·cen w ZSRR 
WARSZAWA (PAP) _:_ W dnlu 

6 bm. przewodniczący CRZZ Alek­
sander Zawadz,ki przesłał do prze­
wodniczącego Wc::ms, W. Kuź.nieco­
wa, następujący teleg;am: 

„Z wielką radością robotnicy i pra 
rownicy umysłowi Polski, zrzeszeni 
w Związkach Zawodowyc.h, powitali 
uową uchwałę Rady Ministrów ZSRR 
i KC WKP(b) o <lbniżce państwo­
wych cen artykułów spożywczych 
i przemysłowych JIQ\vszechnego użyt­
ku, a także o oparciu rubla na bazie 
2 tota i podni~eniu jego kursu. , 

To Wasze nowe, wspaniałe osiąg· 
nięcie, które jest trzecim z rzędu w 
ciągu dwóch lat w dziedzinie -ohni>.t-

l\i cen - jest rezultatem istnienia 
ustroju radzieckieg~>, jest rezultatem 
J)racy związków zawodowych, k iero­
wanych przez Partię bolszewicką. re· 
zult a tem polityki Rzadu i osobiśdc 
Towarzysza Stalina, -jest wyrazem 
<;od?liennej tro~ki o podniesienie do· 
brobytu ludności w kraju socjalizmu. 

Wasze wspaniałe osiągnięcia sta• 
nowić będą dodatkowy bodziec dla 
naszej kla<>y robotniczej w realizacj i 
ii-letniego Planu - funda ment u S O· 

cjalizmu w P olsce. 

Prosimy przekazać wszystkim 
związkowcom ZSRR na<>ze najser ­
deczniejsie gratulacje i braterskie 
życzenia nowych zwycięstw." 

10 zasłużonych hutnikó\\7 

odznaczonych orderem „Sztandar Pracy" 
KĄTO~ICE (PAP) .. - Dnia 7 bm. Iw hucie „Floi·ian", robotnikowi 

odbyła się w . Katow1~ach uroczy- Antoniemu FiJipczykowi, najlepsze 
stość ,;wrę~zema orderow. „Sztandar mu formierzowi huty „Bankowa", 
Pracy. I 1 II kl~sy wy_b1tnym przo Józefowi Piernikowi i wybitnej 
dowmkom pracy polskiego huinic- przodo-w.nicy pracy huty Pokój" A 
twa za i ch zasługi, położone na polu nieli Zydek. " ' 
podniesienia wydajności i kształto-
wania socjalistycznego stosunku do 
pracy. 

Wysokie odznaczenie „Sztandar 
Pracy" I klasy otrzymali hutnicy: 
Antoni Krupa, · Jwef Krzysztofik, 
Julia Sip, inż. Stanisław Pierzynka 
i Feliks Zając. 

Górnicy polscy 
pozdrawia!ą górników USA 

Swiadom~ rzesze ~obie1; p_rac1:1ją: wiak, Józefa Góralczyk I Władysława 
cyeh ~olsk1. Lu;:Iowe.i w, m1eścte 1 Daniel. Nie podobna nie wspomnieć 
na wsi naw1~zuią swa tvló~czą pra: tutaj i o zasługach łódzkie.i ekipy ro· 
cą do ~spaniałych tradyc.i1 wa.lk1 botniczej, utrzymującej łącznc.ść z 
?ojowmc~ek o. sprawę lu~u, do !-.Y: Wojsli\wicami: rekrutuje siQ ona 
1ących w1ec1Znte w nasze.i pam1ęc1 qłównif'> z kpbiet, które - zwł?szct:a, 
bohaterek - re;.v?luc.ionistek M a.Igo- jak Il"S o tym poinformowano, tow. 
rzaty F~rnal&kieJ, Włady B ytom- Eugenia Romalewska [Wytw. Pap. 
skie_j, _Ha ?ki Sawick iej. Nawiązu.ią Wartosciowych w Łodzi) - połnżyły 
do sw1ęte3 spraw~. o_ k!órą _walc_zyły również swą „cegiełkę" pod budowę Order „Sztandar Pracy" n_ klasy 
na pr;zes:rzeni dz1es1~c1olec1 na3lep- wojsławickiej spółdzielni ,produkcyj- wręczono czołowemu przoćfowniko 
~ze cork1 h~du ~lslnego, do~lad~- nei. wi pracy huty „Pokój" Władysławo 
3ąc wszystkich s1~ aby okazac s1ę Prz('prowadzamy rozmowę z ob. I wi Czajorowi, wybitnemu montero 
godny.mi spadkobiercami tego wspa Brnzik. która weszła do 7.arządtt nowo \Vi huty „Zabrze" Józefowi Rudzkie 
nialego dziedzictwa. ~owslelei soółdzielni , woisławickiei. mu, inicjatorowi wsnółzawodnictwa 

WARSZAWA (PAP) - Przewod­
niczący Zarządu Głównego Central­
nego Związku Górników w Polsce -
Marian Czerwiński przesłał telegra­
ficzne gratalacje górnikom amery­
kańskim w związku ze zwycięskim 
zakońcenicm ich strajku. 
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WOLA POKOJ U 
PO&eł USA w Bułgarii Donald Heath kierował r.ozłegłą siatlił 

a2'pMgow!kł! w poludniowo-wscqodniej Europie • 

• 

kobiet caleqa §wiata 
zbrodnicze zakusy podżegaczy • zniweczy wojennych 

Kobiety radzieckie w pierwszym szeregu 
budowniczych komunizmu w ZSRR 

ZSRR. - W całym Związku Ra· 1 stały za śmiałą myśl nowatorską, na• 
nzieckim odbywają się uroczyste aka· grodami stalinowskimi. 
demie oraz zebrania masowe, poświę- W fabrykach włókienniczych błi· 
cone Międzynarodowemu Dniu Ko· sko 2 tys. kobiet zajmuje stanowiska 
biet. dyrektorów naczelnych, inżynierów, 

'\Vielon1ilionowa armia. kobiet ra- kierowników oddziałów i majstrów. 
dzleckich krocząca w pierwszym, sze· Czynną rolę odgrywają kobiety w 
regu budowniczych Jrnmunlzmu wita życiu wsi radzieckiej. Ponad 100 tys. 
dzień 8 marca nowymi sukcesami wy kołchoźnic kieruje pracą brygad oraz 
twórczymi, nowymi, poważnymi osią· farm hodowlanych. Dziesiątki tysięcy 
gnięciami na polu nauki i kultury. kobiet opanowały zawody traktorzy-

W ZSRR kobiety stanowią 40 proc. stek i kombajnistek. Kołchoźnice ra­
wszystkich pracowników. zatrudnio- dzieckie ustaliły liczne rekordy świa. 
nych w gospodarce narodowej. Wśród towe, uzyskując wyjątkowo wysokie 
specjalistów radzieckich posiadają· plony. 
cyclt wyższe wykształcenie znajduje Za wybitne zasług'i w dziedzinie 
się blisko 50 proc. kobiet. Nowatorki nauki, literatury i sztuki przeszło 300 
radzieckie przemysłu i rzemiosła, zna kobiet uzyskało zaszczytny tytuł lau­
komite uczone i artystki zaskarbiły reata Nagrody Stalinowskiej. 
sobie pmvszechne uznanie nie tylko * * * 
w ZSRR, lecz również poza jego gra· Z Moskwy do Londynu wyjechała 

Największe organizacje społ~cznc 
Chin, w tej liczbie ogólnochińska 
Demokratyczna Federacja Kobiet, 
ogólnochińska · Federacja Związków 
Zawodowych, Związek Młodzieży De 
mok.ratycznej i Federacja Studentów 
Chińskich ogłosiły wspólną odezwę. 
Odezwa ta podkreśla, że po zlikwido­
waniu resztek band Kuomintangu 11a 
kontynencie chińskim, kobieta chiń-

ska wyzwolona została z niewoli i 
bierze dziś czynny udział w kształto· 
waniu losów nowych Chin. . 

Prawa kobiet chińskich są obecnie 
w pełni zabezpieczone. 

Odezwa apeluje do Chinek, by na· 
dal popierały w pełni armie ludowo­
wyzwoleńczą oraz przyczyniały s(ę 

jak najwydatniej do rozwoju pnemy• 
słu i rolnictwa. 

W . Demokratycznej Republice Niemieckiej * 

NIEMIECKA REPUBLIKA DEMO· 
KRATYCZNA. - Zarząd Centralny 
Niemieckiej Socjalistycznej Partii Je. 
dności (SED} ogłosił w związku z. 
Międzynarodowym Dniem Kobiet 
odezwę do wszystkich kobiet Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej. 
Odezwa 'Wskazuje na czynny udział 

demokratycznych kobiet niemieckich 
w walce o jednolite„ derookralyczne, 
miłujące pokój i niepodległe Niemcy. 

Wskazując na groźbę przekształcenia 
Niemiec Zachodnich w bazę wypado­
wą, agresorów anglo-amerykańskich- · 
odezwa wzywa kobiety niemieckie do 
wzięcia jeszcze bardziej czynnego u­
<l.zlału w walce narodowego frontu 
Niemiec Demoiuatycznych, w walce 

o dalsze wzmocnienie sil obozu poko- ' 
ju ' z potężnym Związkiem Radzieckim 
na czele. Bagai dyplomatyczny mister Heath'a nicami. Stachanówki: Maria Wolko· delegacja kobiet radzieckich na zapro 

wa, Maria Rożniewa, Lidia Kononien- szenie Angielskiego Komitetu Obcho· 
ko, Walentyna Chrizanowa, Klawdia du Międzynarodowego Dnia Kobiet. 
Zenowa, Polina Duchowierchowa, An- Na czele delegacji stoi Ludmiła Du­
na Kuźniecowa i inne, znane inicjator browina, wiceminister oświaty Fede· 
ki nowego stylu pracy odznaczone zo racji Rosyjskiej. 

Mimo represji policji 
Francuzki manifestują na rzecz 

Macki. amerykańskiego wywiadu w Bułgarii 
Pierwszą dzień p r oce.1u ·szpieqów H' Solii 

FRANCJA. - Z Paryża nadchodzą 
dalsze wiado~ości o licznych wie­
cach i manifestacjach, odbywających 
się we Francji dla uczczenia. 1\Hędzy­
narodowego Dnia Kobiet. Uczestnicz· 
ki tych obchodów mąnifeslują równo· 
cześ.oie na rzecz walki o pokój. 

Na masowym wiecu w Cherbourgu 

pokoju 
kobietv francuskie podkreśliiy swą 
zdecydowaną wolę przeciwstawienia 
się wyładowaniu i załadowaniu mate­
riałów wojennych. 

W Lille, Valenciennes i innych mia 
stach obchody miały masowy charak­
ter mimo represji i szykan ze strony 
polłcjL 

Kobiety belgijskie pozdrawiajq 
~wiatowq Demolcratycznq Federację Kobiet 
BELGIA. - Po wielkiej demonstra-, towej Demokratyczne) Federacji Ko· 

c ji kobiet belgijskich, która odbyła błet. Rezolucja wzywa kobiety bel· 
się w Brukseli w przeddzień Między- gijskie, by nie ustawały w walce o po 
narodowego Dnia Kobiet, uchwalono kój. Składa ona specjalny hołd kobie. 
rezolucję z pozdrowieniami dla Swta- tom Związku Radzieckiego. 

Kobiety węgierskie budujq 'fundamenty 
socjalizmu w swej ojczyźnie 

WĘGRY. - W orędziu, skierowa· 
nym do kobiet węgierskich Komitet 
Centralny Węgierskiej Partii Pracu­
jących podkreśla, że kobiety na Wę· 
grzech biorą, dziś coraz wybitniejszy 
udział w budowaniu fundamentów so­
cjalizmu. Przyczyniły się one wydal· 
nie do wzrostu produkcji wqgierskicj 
ponad poziom przedwojenny. Spośród 
18 tys. przodowników pracy ponad 3 
tys stanowią na Węgrzech kobiety. 

·Wzrasl11> równie! rola kobiet węgier· 
skich w życiu polłtycznym 1 kultural• 
nym kraju, Są, one wreszcie czynnymi 
uczestniczkami międzynarodowego 
frontu pokoju. 

W Budapeszcie i na prowincji czy­
nione są intensywne przygotowania 
do obchodu dnia 8 marca. W licznych 
zakładach pracy przygotowania te łą 
czą się z uchwalaniem nowych zobo· 
wiązań produkcyjnych. 

Kobiety Rumunii z entuzjazmem witają 

Kobiet Międzynarodowy Dzień 
RUMUNIA. - Kobie ty pracujące 

Rumunii witają entuzjasty cznie nad· 
chodzący MiQdzynarodowy Dzien Ko· 
biet. :\'a licznych zebraniach w fabry­
kach, instytucjach i organizacjach 
5polecznych \Zapadają uchwały w 
sprawie dalszej, wytężonej pracy po­
kojowej i walki przeciwko Zdkusom 
amerykańsko-angielskich podżegaczy 

wojennych. Kobiety rumuńskie stwier 
dzają, że walka ta zakończy się zwy· 
cięsko, przewodzi jej bowiem nlezwy­
clężony Związek Radziecki ze swym 
wielkiiu wodzem Generalissimusem 
Stalinem, który stoi zarazem na czele 
całego międzynarodowego obozu po· 
koju i postępu. 

Wielki dzień kobiet chińskich 

SOFIA (PAP). - ·W sofijskim Są 
dzie Okręgowym rozpoczęła się roz 
prawa przeciwko grupie szpiegów 
bułgarskich, którzy pracowali dla 
wywiadu amerykańskiego. Na ła­
wie oskarżonych zasiedli: Michał 
Szipkow, Żivka Rindowa, Stefan 
Kratunkow, Mikołaj Canow i Wa­
syl Malczew. 

Pierwszy składał wyjaśnienia Mi­
chał Szipkow. Przyznaje się on do 
winy i stwierdza, że 9 września 1941 
r. zaczął pracować jako oficer łącz­
nikowy w brytyjskiej misji wojsko­
wej. W lutym 1946 r. rozpoczął pra­
cę - jako tłumacz w poselstwie a­
merykańskim. Szipkow przyznaje, 
że niejednokrotnie podkreślał swe 
negatywne ustosunkowanie się wo­
bec rządu bułgarskiego i Frontu Oj 
czyźnlanego dzięki czemu zdobył 
szybko zaufanie szefa brytyjskiej 
misji wojskoweii generała Oxley'a. 

„Podróze'" pana generała 
Oskariony stwierdza, że towarzy 

szył niejednokrotnie generałowi 
Oxley'owi w jego podróżach po Hui 
garil w celach szpiegowskich. Naj­
częściej w podróżach brał również 
udział adiutant Oxley'a - kapitan 
Leyland. Wycieczki te odbywały się 
pod pretekstem „\\Typraw myśliw­
skich". Podczas jednej z tych wy­
praw, generał Oxley i Szipkow o· 
bcjrzeli zbiomiki wody w Beli Is· 
kar, przy czym generał zrobił kUka 
7.djęć. Innym razem Oxley wyra.dl 
chęć obejrzenia posterunków gra­
nicznych na Dunaju. .lędnakże gd~· 
samochód brytyjskiej misji woj­
skowej zbliżył się do granicy kulo 
wsi Oewsz, straż graniczna nie pr:ze­
liuścila go «alej wobec braku odpo­
wiednich llokumentów. 

Na licznych przyjęciach, urządza 
nych przez generała poznałem 
wszystkich członków brytyjskiej i 
ameryk<ińskiej misji wojskowej. Na 
jednym z przyjęć poznałem sekreta 
ó :a amerykańskiej misji politycznej 
- Roberta Stronga, którE:go następ 

CHINY LUDOWE. - z całego ob· Pekinie, Szanghaju, Kantonie I innych nie często od~iedzałem w jego willi 
szaru Cpińskiej Republiki Ludowej wielkich miastach. organizowane są, \ V Symeonowie. 

ł · d · · · t a· . I W lutvm 1946 r. Strong za propo nap ywa1ą omcs1ema o przygo ow masowe zgromadzenia demonslraCJe, ·. b " 1 i k · tł 
niach do radosnego uczczenia dnia ' nował m1 bym o Ją un _cJę ~ma-
8 marca przez kobiety chińskie. w wystawy, pokazy filmowe itd. cza przy poselstwie Stanow Z3edno 

Przed obchodem 25 rocznicy zgonu 

nieugiętego bojownika o wolność i socjalizm 

low. Juliana Marchlewskiego 
WAltSZAWA (PAP). 22 mania mi 

ja 25 rocznica. 7.gonu tow . .JULIANA 
l\1A.R.CHLEWSKIEGO, wielkiego re 
wolucjanisty i znakomitego Polaka, 
jednego z najwYbitnicjszych organi­
zatorów rewolucyjnego ruchu robot­
niczego w · Polsce, njezłomllego szer 
mierza wolności, który cale swe ży­
cie !>Oświecił walce o wyzwolenie 
s11ołeczne '1 narodowe mas pracują­
cych Pols:lti. 

Tow. Julian Marchlewski byl człon 
kiem Wielkiego Proletariatu, współ 
założycielem Związku Robotników 
Polskich. jednym z twórców i czo­
łowych pi·zywódców SDKP i L i 
!{PP. . 

żywy udział w międzynarodowym 
ruchu robotniczym. Z całym entuzja 
zmem uczestniczył w walce n~yj­
skiej klasy robotniczej pod wodzą 
Lenina i Stalina o rozgromienie ca­
ratu i utrwalen ie wlad'ly radziec­
kiej. Był płomlennym bo jownikiem 
prawdy, że umocnienie p ien nzego 
na świecie państwa proletariack iego 
niesie wolność narodowi polskiemu 
i ludom świata. Całym swym wspa­
niałym życiem wcielał w .::zyn ha· 
sło polskiej rewolucyjne; demokracj i 
„ZA WOLNOSC WASZĄ I NA­
SZĄ". 

ski, Henryk Swiątkows.ki, Włady­
sław Wolski, Roman Zambrowski, 
Aleksander Zawaazki. ponadto Bro­
nisława Marchlewska, Zoria Mar­
chlewska ora'Z przodownicy pracy. 
budowniczowie Polski Ludowej: 
Franciszek Apryas, Wanda Gości­
mińska, Mićbał Krajewski i dziala­
cze polityczni i społeczni: Jan Dem­
bowski, Teodor Marchlewski, Nata ­
lia G ;siorowska. 

Uroczystoś<'i rocznicowe odbę· 
clą się w drugiej polowie marca. 
Dnia 22 marca specjalna delega­
cja l>l'Zywiezle urnę z prochami 
tow. Juliana Marchlewskiego z 
Berlina do Warszawy. 

czonych z pensją 55 tysięcy lewów 
miesięcznie. Wystąpiłem z wojska i 
dzięki poparciu Oxley'a otrzymałem 
tę posadę. W poselstwie zetknąłem 
się ze środowiskiem ludzi, którzy od 
nosili się wrogo do Frontu OJczyi­
nianego. Odpowiadało to całkowicie 
mojemu nastawieniu. Pódczas wybo 
rów w 1946 r. Strong przekonał 
mnie o konieczności popierania w 
całej rozciągłości poczynań oposycJi. 

Na żądanie misji politycznej 
USA oskatźony zbierał 
materiały szpiegowskie 
Po wyja~nieniu na czym polegały 

jego oficjalne funkcjo jako tłumacza, 
w pos<>lstwic USA, Szipkow i-.twierdza, 
że nieoficjalna. część jego dziala.Ino. 
ści polegała na zbieraniu informacji 
szpiegowskich dla wywiadu a.meryltali 
skiego. Tak np. w- 1946 r. sekretarit 
amerykańskiej misji politycznej Strong. 
zażądał od oska.rżonego zebrani& i'llfor 
macji o wydobyciu węgla w Bułgarii, 
W 1947 r. charge d'affaires USA w 
Eułgarii - Horner, polecił oska.r.tone­
mu zebrać dane o stanie przem,.shr' 
bułgarskiego. 

W roku 1949 w czasie obrad plenll.m'. 
KC Bułgarski ej Partii Xomunistycz. 

Com·tney in\'czył mi dokument~· toż I li dyplomatycznych państw obcych w 
su.mości na. nazwisko Mikołnj11 Boja. Sofii ~ · 
dżijewa. oraz formularz z pieczęci:} Oskarżony: Działalność najbardziej 
zakładu dla umysłowo chorych. F orm11 aktywną rozwijało poselstwo Sta.nów 
larz ten wypełniłem według tla11ych Zjednoczonych. Urabiało ono opinif 
moich nowych papierów tożsamości. innych przed5tawicie1i dYJ.>lomatycz_ 
Courtney_ dał mi także a.mpułki: z tru. nych i kierowało działalnościt po. 
cizną i kazał popcłni6 samobójstwo w sel&tw krajów zachOdnich. 
razie aresztowania. Podkreślił on, że Prokura.tor: Kto zdaniem oskn.rio. 
ewentualne samobójstwo nie wywoła ncgo kicrownł działalnościq. grup opo 
żadnych podejrzeli, ponieważ na pod- zycyjnych w Bułgarii.ii 
stawie znalezionych przy mnie papie. Oskarżony: Nie ulega wątpliwości, 
rów władze bułgarskie będą. przypusz że działalnością tych ugrupowań kie. 
czaly, iż chodzi o chorego umysłowo. rowa-ł: bezpośredn'io rzłd USA. Przy. 
W nocy z 10 na 11 lutego Courtney wódcy tych ugrupowań utrzymywali 
wyprowadził mnie z gmachu po~el twa jak na.jśo'iślejsZy konta.kt z poselstwem 
i 2'.llWiÓ?l samochodem w okolice dwor amerykańskim. 

ca kolejowego. w.~iadłeu1 clo pociągu Si!tl przesłuchał następnie oskarżo. 
i pojechałem w kierunku T1mji. W nych Zivkr. Rindowq., Stefa.na Kratun 
mieś& l'lovdiiv zostałem arcsztowa. kowa, Mikołaja Canowa i Wasyła iMal 
ny. czewn. Wszyscy 0$karżeni przyzna.li 
P oJehtwo USA kierowało si! do winy i złożyli szczegółowe wy 

OHoclkalńi szpfetOWskim5 !~~:~e o swej Zbrodniczej działa.I. 
Prokura.tor: Co oskarżony może po. Po przesluchaniu oskarżonych 5ątł 

wiedzieć o działalności przedat~~cic. przystąpił do badania świadków. 

OhroJiillly p okój 
nej - stwierdza dale.i S:z:ipkow (Dokończenie ze str, 1-ej) to dalsza przebudowa ustroju 
poseł amerykański Donald Heath .zdra. wsi polskie,• i likwidacja wieko-. Stahr Komitet światowego Kon- ,, 
dzał wielkie zainteresowanie. sprawą. wego zacofania na wsi. to rozw1·. 

gresu Obrońców Pokoju wystosował 
naprawiania blędów, jakich się do- d Janie spółdzielczości produkcyj. 
puszczono pl}dczas tworzenia rolni. apel 0 pokój 0 pal'iamentów świąta nej na wsi. to wzmoiona walka 
czych spóldz.ielni wytwórczych. Wyko i wysłał do poszczególnych krajów z burzuaz.f" wiejską, to likwida-

delegacje pokojowe, celem wręcze- „ 
nują.c polecenie Heatha, zebrałem od. cja. spekulantów i WYZYSkiwaczy 

nia apelu parlam1-ntom. 
powieclnb infom1acje i zlożylem spra. . . . . . . . . . na wsi. 
wC1ztl.a11ie. które było celowo zredago. ~apvyb~tme1s1 ucz~1. swiata, h~l' Nasza. droga walki o pokó.i -
wane w sposób tendencyjny ·i oszczm- rnc1, poeci, przędstaw1c1ele robot.m- to droga r07!wo.iu na.'lzej nauki, 
czy. I ków i ~~łopów weszli w skład tych 

w zwiip:ku z prowok:Hty.iuit uziałnl. delegaCJI. . . . . w~edzy i literatury. to napełnle-
no8ci ą Bzipkowa m·a z rozi-iewauiem . W sk.ład JedueJ !' mch wcl1o~z1 ;wy I me Je>J treścią. socjal!styczn'l i 
pr11•z niC'J!'O fał~z.vw.n·h i o~zc.ierczyeh bitny p1sar~ polski. ?b. lwa_ ~zk~ew1cz, zbliżenie jej do świata J)l'acy. 
wintlomollei, zu1<t1tt on w dniu ~2 sierp Rząd~ , wielu kraJ?W kaplta~~stycz_, Tow. ćwik prrzedstawia zebra·nym 
ni11 l!J HJ r. iat:Tzn na ny TH':r,pz władzt>. nych me dopuszczaJlł. delegacJ t poko t kst d ..:i S . U t od 

· · jowych do parlamentow. e a resu .,.o eJmu s aw aw-
W burżuazyjnych parlamentach czego, w k t órym Polski Komitet O· 

krajów Zachodniej Europy rozgorza brońców Pokoju zwraca się do Sej­
ła wal~a .komunistów i . postępowców mu z prośbą 0 dopuszczenie na sa-

Gmach amerykańskiego 
poselstwa - kryjówk~ 

szpiega 
Prokurator: Jak 1Jlui,:o 

lJuzo'ł :11n1ł w arc:-;zeie 9 

o prznęc1e apelu pokoJowego. Wal. . . 
oslrn1żony ce tej towar;iyszą bojowe manifesta lę obrad delegacJi polsk1ego ruchu 

cje setek tysięcy obrońców pokoju. P9koju, aby mogła wl·ęczyć rnarszał 
' Oskarżony Szipkow: %:1trzymano 
nrn ic ua jakić~ .3-6 gorl7i11 przcslu 
chnno. B~łem bar Jzo zn11iepokojony 
t~·m fok tcm i zwr<iciłcni się o pomoc 
lwzpuiircdni<l <lo posła Heatha. Zako­
m1111 ilrn1rnl<>m mu, że mnie nrosztowa. 
no i żr ohn wiam siQ zdemaskowania. 

Heath zaproponował mi bym ukrył 
pJę na strychu w gmachu poselstwa.. 
Ukrywałem się w poselstwie a.mery. 
kańskim do lutego br. 
Po3eł Heath starał się tymczasem o 

Zezwolenie na wyjaZd zagra111cę1, oraz 
o pa.szporty dla mnie i dla. mojej ro. 
clzlny. 

"\\. ·1~·1•z 11iu 19;)0 1·. "Pm" y 11uglc ~ir. 
"koml'liko,ral~· . lfo itth UJJl'Z('Uzil mnie, 
it' rz 1~ 1l hnlgnr„k i dom:1g:n .~i·~ jt•go od 
wola 11 ia i 1.r p(•r,011Pl pux~l"t 1\;1 h~­
•l1i P mu, iu l 1Y k rótc'<' {l pll~ '" i~ Tluli::ar '(. 
D lu t<'go 111•. ;p]o-darz po-r l-<t 1nl ł'o u< ­
ł 1w:; ornajmił mi. i;p pr11•w i1!Uj l• :-i') 

z~r· \\ a11i1• ~tn~11ak6 11 r ly]'l o 1 u:~ t .1· c z1J .'" " '' 
oraz :'.1• hc:d\' u111 o:ial " ·kr6 t el' opn~ł'i,; 
;r111 11 ('h JHJ >ie l~t wa. :\(\~ t rim~go d1ua 
ll'l'!lz 7. Cq11 rh11•)"~m n~taliJ:śmy phll• 
uciC'czki zagranir~. ~Iinlem w nory do 
jechać koleją. do granicy tureckiej, 
przekroczyć j;i. nielegalnie i zglos :ć 
się do t ureckiej straży granicznej, 

Apel o pokó.i wystosowany został kowi tekst apelu Komitetu świato­
rów.nież do parlamentów krajów de wego Obrońców Pokoju z prośbą o 
mokracji ludowej. Apel ten został d k t · . i 
ent\Jzjastycznie i jednomyślnie ::irzy pr:z.e ys u owame J poparc e tego a• 
jęty przez parlamenty Czechosłowa- pelu. 
cji, Bułgarii, R,umunii i Węgier. Plenarne poslcd2enic wybralo de· 

Liczne dzlesiątki 1nllionów wy legację w składzie: przewodn!C"&ący 
borców radzieckich. glosując na Zarz. Gł. ZSCh. IGNAR. rektor Aka 
kandydatów bloku komunistów i 
be71Partyjnych w wyborach do 
Najwytszej Rady 7BRR glosują 
za tym, aby kraj radziecki, nieu· 
&ięty basiion pokoJu, nadzieja ca 
lej ludzkO\Ścl, szybeleJ jeszcze roz 
wijał swe potężne siły wytwór• 
cze I całą swą go.!podarkę, całą 
wspaniali\ naukę, stoJącą, na usłu 
1ach pokoju, aby państwo radzlec 
J.ie było jeszcze bardziej silnym 
i niepokonanym, by nadal pri;e­
wodziło całej lud'Zko&ci. 
Wręczamy naszemu Sejmowi apel 

Stałego Kom:tetu światowego Kon­
gresu Pokoju w pr.zededniu Między 
narodowego Pnia Kobiet całego 
świata. Hasła i idee dnia 8 m arca są 
zgodne z Ideami ruchu obrońców po 
koju. W tym potężnym obozie poko 
ju i w walce o pokój wielką siłę sta 
nowi demokratyczny ruch kobiet ca 
lego świata. 

demii Górniczo - Hutniczej w Kn­
kowie GOETEL, górnik - przodow 
nik pracy, członek prezydium pol­
skiego Komitetu Obrońców Pokoju 
KOCIUBA, literat PARANDOWSKI, 
chłop PRZYBYSZ, metaloivięc, prz-0 
down!k pracy STANEK, reżyser 

SCHILLER oraz pr.zodownica pracy, 
włókniarka WYRZYKOWSKA. 

* 
Warszawa (PAP). W dniu 6 bm. 

marszałek Sejmu Ustawodawczego 
RP Władysław Kowalski przyjął de 
legację światowego Kongresu O­
brońców Pokoju w osobach: tow. 
tow.: Rapackiego, Borejszy, Cwika, 
Kruczkowskiego, Kociuby i Matwl-

Życie :! walka tow. Juliana Mar­
chlewskiego są n ierozerwalnie zwią 
zane z dŻiejami polskiego ruchu ro 
boln"c:-zego i walk na rodu polskiego 

w -25 rocznice zgonu tow. Juliana 
Marchlewskiego masy pracujące na 
szego kraju złożą hołd nieugiętemu 
bojownikowi o wolność i socjali~m. 

Dla organizacji obchodu roczmcy 
zgonu tow. J . March iewskiego zo: 
stał powolany lcom ite t. w skład kto 
rego wchodzą członkowie . K C PZPR: 
tow. tow. : Boleslaw Bierut, Jakub 
Berman, Hilary Chełchowski, .Józef 
Cyrankiewicz, Tadeusz ' Daniszewski, 
Ostap Dłuski, Franciszek Fiedler, 
Franciszek Jóźwiak. Leon Kasman, 
Władysła.w Matwin, Stefan Matusze 
wski, Franciszek Mazur, Hilary 
Minc, Zygmunt Modzelewski, ~· 
ward Ochab, Sta.nisła.w Radkiewicz, 
Adam Rapacki, Fnnstanty Rokossow 

· Pismo . 
O truJatg pokój, 

Mamy zamiar przedłożyć w Sej­
mie propozycję Stałego Komik '.u 
Obrońców Pokoju. Niewątpliwie 
Sejm, reprezentujący interesy poko 
fowe narodu polskiego przyjmie ten 
apel. 

na. 
. Delegacja prosiła marszałka o ite 

zwalenie na ztożenie na na.ibliżs.zym 

posiedzeniu Sejmu Apelu Stałego 

Komitetu SwJatowego Kongresu O­
brońców P okoju do parlamentów 

o wolność. 
Gorące umiłowanie ojC'Zyzny 1 łą­

cz.ył tow. Marchlewski z rewol~cy~­
nym internacjonalizm em: Głosił , ze 
„tylko ten ~łużyć może ~ni~resom na 
rodu polskiego, kto słuzy interesom 
iniędzynarodowego prole tarmt1;1'1, .a 
pr .zede w szystkim kto _urzecz~w1stnia 
jedność czynu i walki P.olsk1ch mas 
pracujących rz. rewolucy.inym prole­
tariatem r osyjskim . Tow. Marchlew 
ISki, patriota 1 rewolucjonista, brał 

tJ demokracj_~ ludouJ«L 
.nieodla.ezne dla hażdeqo a/ttq­
wistl} µartqjlU!lJO i zwiqzhoweqo 

Nasza droga. walki o pokój -
to większa. wyda.jnC>Sć pracy i 
cuch racJonali~.torskl i nowator 
ski, rozwinięcie nowych / form 
W11>ólzawodoldwa pracy, lepsza 
orianizaoja pracy, pogłębienie dy 
aoypłlny pracy, rozwijanie twór· 
czeJ inicJatYWY mas. 

Nasza droga walki o pokój -

świata. · 
Marszałek Kowalski przyreekł za 

proponować Sejmowi Ustawodaw­
czemu przyjęcie delegacji świato­

wego Kongresu Obro~ców Pokoju 
na pos~edzeniu w dniu 7. 3. bl\ 
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W kraju pełnego,· ~ównoupraw·nienia kobiety 
Kobiety-radzieckie-chlubą i przykładem dla kobiet caleQoświata 
„Oceniałyśmy nasz pobyt w I nej, społecznej, zawodowej czy 

Związku Radzieckim - czytamy I kulturalnej), w której nie wybi­
we wspomnieniach przedstawicie- jałyby się na pierwszy plan i nie 
lek Ligi Kobiet, uczestniczek wy- os'lągały i.stanowisk, zaszczytnych 
cieczki do ZSRR („Byłyśmy w i wybitnych, jak nigdzie na świe-
ZSRR" - St. Garncarczykowa. M. cie. -.., 
Ja.szczukowa, E. Orlowska)- głów- Dawno minęły czasy, w których 
nie z punktu wid'le;-,ia kobiet. - jak to powiedział Józef Stalin, 
Chc!ałyśmy zdać sobie sprawę z charakteryzując sytuację kobiety 
Wł"lrunków życia k~bfoty w Związ- wiejskiej - kobieta ;,zawsze była 
kn Uadzier!dm, na podstawie wła- niedoceniona i ostatnia". Z tego 
mych obserwacji... Przyglądały- szarego końca, ze stanu nierówno­
śmy dę uważnie i ciekawie. Wice- ści, niewolniczego ·uzależnienia od 
mir:ister) profesor, uczona.„ pana, kapitalisty i obszarnika oraz 

Rzecz jssna - nie tylko „wice- od ojca czy męża, ze stanu głębo­
ministcr, profesor. uczona".' ale kiej ciemnoty i zacofania, jakie 
również inżynier, technik, majster, były udziałem kobiety carskiej 
lekarz, generał, przewodnicząca Rosji - . wyzwoliła je· przynosząc 
kołchozu, naczelny dyrektor ' za- im pełnię praw obywatelskich 
khdów przemysłowych, dyploma- Wielka Rewolucja Październiko­

„Proletari·at - mówił Lenin 
- nie może osiągnąć pełnej 
wolnośd, nie zoobywając peł-

ta, delegat ·do Rady Najwyższej wa. 
ZSRR. Krótko mówiąc, nie ma 
dziedziny życia radzieckiego, w 
której kobiety z:.ie byłyby aktyw­
nymi, twórczymi uczestniczkami 
nowego socjalistycznego budowni­
ctwa, nie ma d.ziedziny (politycz-

nej wolnośei dla kobiet". Pod-

riatu i jego awangardy.:....partii nouprawnione z mężczyznami i na 
komunistycznej - jest pro- równi z nimi walczące o socjalizm, 
wadzenie rozstrzygającej walki komunizm, kulturę, cywilizację, 

postęp i pokój - nie osiągały 
o wyzwolenie kobiet, robotnic, najwyższych sukcesów, nie zdoby-
i chłopek, spod wpływu burżu- wały zaszczytnych awansów i wy­
azji, o ich uświadomienie poli- razów głębokiego uznania. 
tyczne i zorganizowanie robot-

1 

500 tysięcy kobiet radzieckie. h 
nic i ·chłopek pod sztandarem zasiada w charakterze delegatek 
proletariatu" w Radach Pracujących wszystkich 

„ Wykuć z rezerwy sił robotniczych spośród kobiet armię ro­
botnic i wieśniaczek, działającą ramię w ramię z wielką armią 

proletariatu - oto decydujące zadanie klasy robotniczej" 
(STALIN) 

.Na zdj12ciu - STALIN w rozmowie z kołchoźnicami ' 

kreśl aj ąc :następnie, iż „żadne 

demokratyczne ustawodawstwo 
nie zrobiło dla Irnbiety nawet 
połowy tego, co władza radzie­
cka już w pierwszych miesią­
cach swego znaczenia", Wielki 
Wódz Rewolucji Proletariac­
k~ej wskazywał na koniecznoić 
masowego uczestnictwa kobiet 
w budowie społ~czeństwa so­
cj alistyćznego: „właściwa bu­
dowa jego zacznie się tylko 
wtedy, kiedy osiągnąwszy peł· Wytyczn~ Lenina i Stalina, któ­
ne równouprawnienie kobiety, re zwłaszcza wspaniały wyraz 
weźmiemy się do pra<:y razem znalazły w Konstytucji Stalinow-

nią" skiej, gwarantującej możność re'ł 

stopni. Do Rad Najwyższych ra· 
dzieckich republik wybranó 1700 
posłanek (1/s ogólnej liczby po­
słów), wreszcie 277 k<>biet j~st po­
słankami do Rady Najw.vższej 

Anna Hapko, przewodnicząca 
kołchozu, delegat do. Rady Naj­
wyższej RFSRR. 

z • . . 
zwracał również na to uwagę liza~ji pełnego równo~pr~wm~ma 

genialny uczeń i współipracownik kobiet prZfz przyznanie im row­
Lenina, Józef · Stalin, stwierdzając I nego ~ męzczyzną p:aw~ do pracy, 
już przed 25 la.ty („Prawda.'' Nr 56 płacy, w~kształcema 1 a;"'ansu, 
8.ł III. 1925 r..)~ . „ ,.., .,,., przez: pazµ;t.wqw\~<<1Shronę mt~re· 

- sów kobie.ty i.dziecka, przez szero 
„Kobiety pracujące, robotni- ką sieć -klinik półoż~zych, żłob­

ce i chłopki, są potężną rezer· ków, przeasźkoli itd. -zapewnił:-J 
wą klasy robotniczej„. Dlatego ~o"biecie radzieckiej właściwe 
pierwszym zadaniem proleta- miejsce w społeczeństwie, wyzwo-

liły z niej .twórczą inicjatywę, 
energię i zdolność, uczyniły ją 
ważnym i potężnym czynnikiem w 
budowie socjalizmu i w rozwoju 
państwa radzieckiego na drodze 
do komunizmu. 

Jak już ó tym wyżej W6pomina­
liśmy, nie ma .dziedziny życia, 

gdzieby kobiety radzieckie, rów­
ew. 
~.~·· 

ZSRR. ,. 

' Miliony kobiet radzieckich za-
si.1ają kadry robotników przemy­
słu włókiennicz~, węglowego, 

metalowego i h1.11tniictwa, !Przy­
czym 300000 spośród nich zajmu 
je stanowiska kierownicze: . inży­
nierów, techników i majstrów. W 
samym tY'lko „włókn~e" 1814 ko· 
biet radzieckich pracuje w charak 
terze nie tylko inżynierów tech­
nil,{ów czy majstrów, ale również 
i -naczelnych dyrektorów. 

Tysiące kobiet radzieckich 
zajmuje odpowiedzialne stano-

„Niech żyją równouprawnione kobiety ZSRR" głosi afisz 

wyborczy do Rady Najwyższej Związku Radzieckiego. Wszy­

stkie kobięty radzieckie wiedzą dobrze, że nie jest to jakiś tzw. 

„slogan wyborczy", lecz głęboka prawda, wzięta z radzieckiej 

W samym tylko przemyśle włókienniczym 1814 kobiet ra­
dzieckich zajmuje stanowiska naczelnych dyrektorów, inży­

nierów, techników i majstrów„. 
Na zdjęciu -- kobieta:dyrektor jed.11.ej z radzieckich fabr~1k 

w!ók.ie11~1iczy eh. ~ 
rzeczywisto~ci. „ 

wiska przewodniczących koł- i oddanie sprawie walki o le· 
chozów,dziesiątki tysięcy _:. to psze, komun'istyczne jutro, o 
traktorzystki i kombajnerki, postęp, kulturę, cyw1ilizację li 
więcej niż sto tysięcy kobiet pokój. 

kieruje brygadami polnymi. Nie dziw, że w uznaniu dla ich 
Wielki wkład pracy kobiet ra- · zasług, tysiące kobiet radzieckich 

dzieckich nie ogranicza się, oczy- ; otrzymało zaszczytny tytuł Boha· 
wiście do przemysłu i socjalisty- I tera Socjalistycznej Pracy, dzie­
cznej gospodarki rolnej. W i~sty·; siątki tysięcy zostało odznaczo· 
tutach ~adawczo-naukowych i la- I riych bojowymi orderami i meda· 
bora tonach. zs:rm prz.eszło 35000 i lami, ponad 200 kobiet zdobył<> 
kobiet prowadzi badanJa naukowe. : współczesny laur .-- Premie Sta· 
Ponad 2 miliony nauczycielek pra- : linowskie, a ponad sto kobiet po 
I cuj'e nad upowszechnieniem oś-: siada order i tytuł Bohatera 

. I 
wiaty w państwie radzieckim, a, Związku Radzieckiego. 
więcej niż milion kobiet ZSRR ! Kobiety radzieckie są chlubą 
sprawuje pieczę nad ochroną zdro- ' :partii bolszewickiej, państwa i 
wia człowieka radzieckiego - w , społeczeństwa radzieckiego. Są 
szpitalach klinikach sanatoriach 

1 
one również przed'lniotem ogólne-­

itd. rz 'cz m 126.Óoo z nich tv I go uznania. i g,łębokiego s~acunku 
'. p y Y , mas p-racuJących wszystkich kra· 

kob1e1y-lekarze. W szeregach tak i jów. Masy te bowiem, widząc przo· 
waznych ideologicznie kadr frontu , dującą rolę kobiet Związku Ra• 
kulJ.turalno-artystycznego - 'kobie- '. dzieckiego w walce o trwały po• 
ty radzieckie stanowią połowę kój, demokrację i wolność naro• 
ogółu pracowników. Również sta-

1 
dów powta!zają w ślad za Dolo· . I res lbarruri: 

nowia one blisko 50 proc. ogółu 
tzw S.pec·a1· t' · „Radzieckie kobiety są naszą 

• J is ow z wyzszym wy· h · d 
k tałcenie dumą, c lubą swojego naro u, 

sz _m. . , chlubą i przykładem dla kobiet 
Ne będziemy mnozyc cyfr tego całego świata". 

imponującego bilansu, jaki w 
Związku Radzieckim dało wyzwo· 
lenie kobiety, równouprawnienie 
jej z mężczyzną, zapewnien·ie jej 
nieograniczonych swobód obywa· 
telskich i czynn€go udziału w 
życiu polit'ycznym, gospodarczyrń., 
społecznym i kulturailnym swego 
kraju. 

Piękny i godziell podziwu 
uirytek u~zyniła i nadal czyni 
z tych praw wolna, pełnoupra­
wniona kobieta radziecka, czy 
to w przedwojennym okresie I 
budownictwa socjalistycznego, 
czy to w okresie ostatniej woj­
ny, w czasie które~. wykazała 

się swoją patriotycmą, pełną 
bohaierstwa "postawą, ety też' · 
wreszcie w okresie powojennej 
odbudowy, w której Qbjawlia 
niepospolitą energię, ofiarność 

300 .OOO · kobiet radzieckich zajmuje stanowiska inżynierów, 

techników i majstrów„. 

1 Na zdjęciu - inż. Kondraszewa, naczelnik m oskiewskiej fa. 
bryki lamp radiowych, w rozmowie z majstrem Chrysanową f 

. Kobiety rad::.ieckie sfa.nowią blislw 50 pro­
cent tzw. specjcllistów z wyższym wyksztalce- . 
nieni„. · • 

Przeszło 2.000.000 kobiet mdzieckich pracu. 
je w szkołach rA4 upowsziechnieniem oświaty ..• 

. Na zdjęciu lekcfa historii w szkole ra-

Doktór Alia Uma.ro'lva piastuje wysokie sta~ 
nowisko zastępcy ministra whrony zdrowia 
:Uzbeckiej SRR • 

Kobiety radzieckie sta,nowią przeszlo poło­
wę ogólu pracowników frontu kUlturalno- arty­
•tycznego ..• 

Na zdj~ciu - znakomita rzeźbiarka, Wiera 
llfuch:f'...(\. laure~ka Nrurrody Stalinowskiej Na zdjęciu - wybitna specjalistka w dzie­

dzinie hydrodynamiki, członek AkadeP-J.ii Na~ 
ZSRR. Pelaaia Koczin.a 

dzieckiej ż,„ 
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Ko·bie·t-y· w Pier.wsZych s~eregach 
bojownilków o wolno§ć, po§tęp i §Ocjalizm 
Ofiarne życie i ~ohatersk~ śniierć Um~ezona ·zą Wielką Spraw~ 

Jak Małgorzata Fornalska walczyła i zginęła za Polskę · Włada Bytomska - córa robotniczej Łodzi 

N a robotniczym Karolewie, w po 
bliżu Dworca Kaliskiego wzno::.i 

się pięlµiy gmach Szlcoły Podstawo 
wej im. Małgorzaty Fornalskiej. O 

koło 2 tys. dzieci i młodzieży zdoby 
wa tu co dzień wiedzę w jasnych, 
przestronnych kla11ach, w uczelni 
wyposażonej we wszystkie najnowo 
cześniejsze urządzenia. 

O takie właśnie wzorowe szkoły, 

o możność nauki dla wszystkich 
dzieci robotniczych, o postęp i socja 
lizm walczyła nauczycielka - Ma.l­
gorzp.ta Fornalska. 

Kiedy tworzy się poll;kie szkolnic­
two na Białorusi, Fornalska zosta­
je nauczycielką w polskie) szkole 
na wsi. Wiosną 1942 roku jako spa 
docnroniarka przedostaje się do 
Warszawy: Zostaje członkiem KC. 
PPR. 

Znów pochłania ją całkowicie pra. 
ca partyjna.. Zawsze myśli o innych, 
nigdy o sobie. J~st najblibza. współ 
pracownicą tow. tow. Nowotki i Fin 
dera. W lbtopadzie 1942 l'Oku gestapo 
wpada na jej trop. Małgorzata For 
nalska zostaje aresztowana. Mimo 
bestialskich tol'tur w kaźni gestapo, 
hitlerowcom nie uda,je się wymóc 

, na ulej ani jednego słowa. Nie mia 
i llł jednak złudzeń co do swego losu. 

„Widywałam ją często podczas spa 
cerów więzienqych - pisze · jedna z 
jej towarzyszek. - Stała zawsze ze 
w·znles!oną głową, zapatrwna w ma 
le11kie, zakratow~ne okienko". 

Do więzienia docierają w owym 
czasle radosne wieści o zwycięs­

twach Armii Eadllieckiej. Tym b11r­
dziej krzepią i umacniają wolę 

pr1.etrwania. Małgorzata Fornalska 
wraz z innymi cię.szy się każdym 

nowym zwycięstwem. Poza murami 
więzienia toczył& się walka, prowa 
dzona przez Partl~. Szybko mknęły 
wypadki, nadchodziła chwUa wyr;­
wolenla. 

Niestety nie doczekała tej chwili. 
W pl'zededniu wyzwolenia, Mał­

gorzata Fomalskn została rozstr~· 

Jana pt·zez hftlerowskich oprawców. 
„Brr.kawała je11zcze kilku dni - p1 

sze we wspomnieniach jedna z jej 
towar7.yszek - aby Jaśka, powróci­
ła do nas, do szeregów Partii, two-
1 zyć nową rzeczywistość, budować 

i uczy~". 

Córka chłopska, o głodzie i chło­

dzie uczyła się w szkole na Lubel­
szczyźnie. • Wielka. Rewolucja. Pai· 
dziernikowa ' roku 1017 zastaje For­
nali:;ką w sr.eregach walciącero prQ 

letarłatu. Po roku 1918 organizuje 
w Lublin!~ Rady ~obotnlcze. A kle 
dy do wladzy w Polsce doćhod1.i 

wowcza1 rzącf kapitalistyczno • ob" 
szarnlczy, ,Małgorzttta - „Jńsia' -· 
przechodzi do poddemla. po roku Kied_r Małgor.zata, For1_1alska o-
1939 z krótkimi przerwami stale puszczała Białystok, odprowadzała 
przebywa w więzieniu. Niewielkie o \ją do pr.zystanku t:a.m"'.'ajowego ~ej 
kresy pobytu na -wolności to praca mała córeczka, któteJ mełatwo przy 
par~yjna. Zwolniona w 1939 r. z wię chodziło rozstać się z matką. „Puść, 
zienia u(iaje się do Białegostoku. Oleńko - rzekła wówczas Małgo-

, 

i·zata, właśnie jedzie tramwaj. Jesll 
zginę - to za. PolskQ!" 

Zginela Małgorzata Fornalska -
za PQiskę. Tak, jak mówiła i jak ży 
la. Za nową Polskę, Polskę robotni· 
ków i chłopów. 

Kochaliśmy Ją wnyscy; dz.ielny i 
dobry towarzyb'Z, madry i nie­

ugięty nauczyciel. który nas uczył 

naszych praw i obowią~ków. 
- zawsze gotowa do pomocy, z 

pogodnym, jasnym uśmiechem ha 

ust11cn. Nie pamiętam jej bez tego 
uśmiechu, nie pl."Zypominam sobie, 
aby JPedykol\viek mówiła o wła­

snych troskach j .bólach, - pisze in 
na robotnica z przędzalni dawnej I 
fa·bryki H1rschberg i Birnbaum. -

,., .. ,"'. "'·"~" . . . ...... ,„,,,, ,„ ..•. -··· ,9 O'Zlsiaj rooum!em, skąd czerpała t~ ., . 
,+ /, • ' ' ' ;; ogromną siłę, która ])OllWOliła jej za 

~Gt.ÓS ROećf1' 1111 1~:~1 ~0~~=,~~:P·:!~0~~~:!!s:1· ,„ .. . · I "I ~ I ,, walki z ustro3em ucisku i wyzys1m. 
'' "~~:""''l"1'" C<•««ła:~„~·••im"•l „.01 f'•W;< • ' · ., J Taką widzieli Władę jcJ współto-
'···"' ~. . , 1,. ' i<~ : >. .-:· „,, • r.'H '·i'·, '·' ~ J ~"l' >· ·· _,,,_-:t ;·.„._.„.· , .. • ... ~ ..... ysze pracy, l taką wlas' nle· była I 
. 'ii I f :;;:;~ , .. · . „ . . . ' ~~""o:rych latach ciężkich zmagai1 Z 

:J, ,.. ;~. ~':'. \•;:._' ,1;·:~~~~'.!1~~.~~~;~:t:· <; ':,1 ~;;i::'~,:.,~t; :~=:~~~z~:~.1:;,: ., /·\·.{" ,. /;, WYli:YSkiem fabrykanta, z ustrojem j 
. '- r>~i..,, '' l!ti"i:~"'cff l'l<tr<"h•·i.oi,;i:~s~,q '<\'9'1\'·'~ ~H.f . Ui',~.,;.;;,;;.r,i;. •'tC'( J ~;)l;~~~yyc;~:~~ał~i~~~i f~;I!:; l 
·.· :;:!:,~~:;!;i~~':k~„~-;~~~~::~·~~;~~;'.;i:iZ~ ~~ c~:~];:::· :0~;;,r;~~ I 

fit-. t.c!\Me<\;t Z J, ~. •:. „.Jf.1)'i'N>,<"f.1 NA S;.:·1.~'.:F. i'Y·;·;;}:;,.;.,;;:,:f.''f;(jf,k/\l'~.4··.; \(>,::w'··'.: nik, powstał.Y ze składek robotni- stowdkich z.blrów 
J. .,r,,, Z;ftl,!'IJ riu'tl-' · NA J1ó•-1.1;: ! nlt'•.t<.N\. · „ ,,.,.·' '· · .,„.( ' k6;v i r~botnic łódzkich. „My wnystko wiemy!" 

fabrykanci. 

Jedna prz.ed 
T,.f+; ~l: ;4!fC „. rlk:i:":ł~'-1~ fi~ rr,.;~~~ ., 
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_ ··-- -„-. ._:•: -~ • it Włada szybko pozyskuje zaufmie 
' ., . Włada Bytomska. urodzona w załogi. zostaje delegatką zwhz~o·Ną. 

n a m'I draga 1904 roku w 1-odzinie robotnlc?,ej, Kiedy organizują pierwszy 5lrajk, 
.: "''; mając 18 lat izaczęła pracow:ii: .„ fa- rozpoczynają się na nowo cią5łe i:c,­

bryce. Zostaje crzJonkiem Międzyna- gróżki ,,defy'', wezwania , wreszcie o­
rodowej Organizacji Pomocy Ro- bietnice wygodnego życia w zamian 
botnikłlm Rewolucjonistom, jest ea wycofanie się z walki o p1•awa 
aktywjstką klasowych Związków _p-01ityczne i społeczne id::i~v .\'<lbd­
ZawodoWYch, cztonkiem Partii. Po n iczej. Włada pozostaje nie'..l·~ię'"o, a 
pamiętnym strajku włókniarzy w za nią sto.i twardo cała załoga fa-
roku· 1928 izostaje aresztowana i -„ka bryki. . 

;: ·~:1~~)~~~;~~~ 41i-t:.;„ ~~::-w l ota:i:~ł 1':;„-.>tn,~-ri~ 

l t°";ł'. 'Sl'JUY"' <tct::::,„ ~!':~-~; ~:\~t._,:,·.~·""·;.3t"h. ~e-t-f'-t' łcł-;1 ;:;·~·U•:~~~ ;~·-:w:'»;.,&~~~~,> l't <.t~~„r' ··~ ·~ 
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zann na 4 lata wi<:2-ienia. Lata w1~- W fa.bryce czynione są przygolo~ 
zienne - to Jata kształcenia Się By- wania do !#tra.jku okupacyjnego. Ma 
tomskiej. Wiele c~yta, uczy się, ukła to być protest przeciwko wydaleniu 
da płomienne odezw'Y do robotni- a fabryki 3 prządek i dwóch uczen­
ków Łodzi. „Nie praejmowala się nic· - bez odszkodowania. W dniu, 
wyrokiem - pisze o nie.i - Jeden kiedy ma wybt1chnąć Rtrajk - m:a­
z współwięźniów - z uporem rewo- sto obiega straszna wiadomość: 
lucjonistki wyczekiwała, pracowała, „Żywa pochodnia. na. ulieach Ło• 
pisała'·. dzl!" - krzyczą tytuły w gazetach. ;"'~ \ ;, ~· ~r: :~~~ ~~~ 0~::~~- ,:~·„,;:~~~t!~·· ~··;\·.~~- ~ Wo ł ~ • 

), ł~, ..... ~ ,'I; ~Jt6 .... f'lfl~ ;;~)1:-.:~~~ \~ ": l ~··f ~·· 
" P · s „~I ,·:j,,.~·:wt: ·m.t.ł'\>ł'·.:, )'Si' :.•. ':: ..;_-;~.f. ~-
ł ll:_ł: (t '~ff\ tf.(-.~ C~ '$".(f J•I' .ł· !!·.I o;;J 

~ ~ , __ ~;;·,:;:~ . ..:ts (~C..łl'·.>':' .~•(>(~ „.,_,;_,,.„ . ~; 
,"S'~-·;'.'!: ~JW4 . ..lłl ł: tf1. ?.:,_ #I~ "ł f!'l.IAł 

;N/-~ .· 

i->;~t~ł~:t·t/~~ :.~:::i;\~X~.tł~: )~!~\~~:~~;:{;<~~:. 
o&•i.:. 1'tli~ti:• k•rftal!•t~ ·•·· · ·• 

f \ :.)~.~:f ;~· ~- r- .„~~ ;pl:)~ ~J:) }<: ,. 4 ;jQ :- ~--

.. „.' 

W roku 1931 - roku nedzy, glo- Tą żywą pochoonil\ była Wlady~ła­
du i bezrobocia, odzyskuje \H>l- wa Bytomska. Wicczor~m dnia po­
ność .. Jakaż to jednak była wolnosć! przedniego, kiedy po bczowocnv-n 
Bezrobocie, uporczywe a bezsku- b11dan!ach w urzędzie śledcr.ym wra 
leczne poszukiwanie pracy. D>tom- cała do domu, faszystowscy zbr.:id­
ska nie porzuca pracy w Pa'!:'tii i niarze związali bezbronna. oblali 
dla Partii. Bywa wszędzie. ~:i!ie .!'<\ benzyn!\. rpodpallll 1 porzucili w pło­
wiece. ma3óWki, strajki. I ;:nów lin- mienia.eh. .,. 
nacyjni szpicle chodza je.i po plę- Włada. Bytomska. zginęJ;i mc:czl'ń· 
lach. I Zl1Ó\V Wyrok - tylll l'U!('; ll! 8 ski!, Śmiercią, W Wll)Ce T Z • rod:z-in1ym 
lat. Po opuszczeniu więzienia ·- po faszyzmem. Ale itlea, za. Jdói-ą od• 
wielu staraniach i bezowocnych dała. życie, zwyciężyła. 
próbach. uzyskuje Bytomska pt·acę Wśród kobiet - włókniarek Ło• 

Z dni walki o wolność 

'· . · ·• .... 

1 

yv przędzalni fabryki. Hir.achberg i Idzi żyje pamięć o Władzie Bytom­
.".'. ·., -:-·· · ..;,; Birnba1.1m . .. Tylko 'bez polityki" - skiej, nieugiętej bojowniczce, sym-

chleb: ,,Głos Robotnicy" - organ KC Komuni· mówią jej r?:araz na wstępie - clo- holu walki o spra.wletlllwo§;ć społec:i: 
stycznej Parlli Polski brze poi:n.formowani przez taszy„ ną, 1. lepsze jutTo dla ludzi pracy. 

La PaS:Sionai-ia Róża Luksemburg -orzeł rewolucn 

D olorcs Ibarruri, Nie ma nu świe-
cie kobiety, nie ma robotnicy, 

która by nie znała jej imienia. Bez 
przesady można o niej powiedzieć, 

że jest najsławniejszą ze sławnych 

kobiet a:iemskiego globu. 
Czym 7..asłużyła sobie Ibarruri na 

tak!. podziw świata? 

* • 
iDwa lata temu - jej 1·ówie_ś11!ca 

!Manuela Sanchez - chłopka ze sło­
nectznej Galicji ~prowincja w His,z~ 

panii) - ukryła w swej chatce 
dwóch żolnierzy hiszpal1skiego ru­
chu oporu. Obaj byli Tanni. Ma­
nuela ~stawiła drzwi• chaty swym 
ciałem i odpowiedziała żandarmom 
kata Franco - że ich nie wpu­
ści do chaty. Wyrwała jednemu 2. 

oprawców karabin i •zaczeła strze­
lać. Ta chłopka ·pracu,iąca na odro~ 
bek w Pontevcdra - rpo raz pirrw- , 

. szy w życiu trzymała karabin w rq­
ku. Zaczęła strzelać. Wiedziała, że · 
za ża,ndarmam1 przyjdzie cały ba­
talion, że wytną jej rodz.inę do no­
gł. Manuela Sanchez broniła swej 
ehaty jak lew, broniła swych dri:ieci, 
broniła dwóch żołnierzy ruchu opo­
lt'U. I rzginęła wraz z nimi. 

M: • ~ 

Takie właśnie kobiety wydaje 
skwarna hiszpai\Ska ziemia. Taką 
bojo'Ąmiczką nieustraszoną, bojow· 
niczką bez skazy, jest również Do­
lores lbarruri - La Passionaria -
namiętna bo~iowniczka.wielklej spra 
wy wyzwolenia ludu Hiszpanii z n;e 
woli faszyllfowskich oprawcó1.'•' . 

„.Córka robotnika - robotnica -
jako dziewczyna bierze udział w re 
wolucyjn~·m ruchu. Walczy bez 
przerwy. bez. wytchnienia lata ente, 
Posi wii:iłn w bojach. Teraz stoi u ste 
ru KomunisiYcznej Partii Hiszpanii. 
Stoi na czeile T\łChu oporu hiszpań­
skich robotnikó\V 1 chłopów i n1e 
usta je w walce. w walce na śmierć 
życie. 

Strasznie musi być generało\~"i 

Franco - pisze Ilia Erenburg -
gdy ma takich przeciwników! Fran- U rodziła się w roku 1871 w Za­
co \'>'ie. że jego dni są policzone. mośclu. Wątłego zdrov:ia -
Odpowie Franco za wszystko, cza .hvietna uczennica - wcześnie wstę­
ruiny Madrytu, za krew dzieci, za puje Róża do koła soc.ialdemokri­
sarnoloty otrzymane od Hitlera, za tycznego - by walczyć 'o wyzwo1e 
napiwki otrzY.mane rr. Londynu. Wal nie człowieka pracy z kapital!stycz­
ka ludu hiszpańskiego trwa. W cza• ncgo ucisku. Napab·7.yła się dosyć 
ciemnej nocy po górach Astu1·ii idą na nędzę chłopów i robotników poi 
guerillos i śpiewają starą hiszpań- i;k!ch, na przednówkowe głody, na 
~ką pieś11: ~mierć dzieci hledo:lywianyt:h 

Moją ojczyzną jest oręż - krzywicznych. Widziała tysiące pi 
Moim spoczy11kiem jest bój! wnicznych izb miejskich i zapa-
Łóżk 'em - ostre kamienic. dłych w ziemie czworaków, krytych 
Czm\·an:e - to sen mój. darniną. ,Jak młody orzel zerwała 

Idą w ciemną noc hiszpańscy żoł- i.ię wcześnie do, walki. 
nierze ruchu oporu i walczą - wal I Niezwykle czynna - płomiennym 
czą z imieniem Passionarii na !>łowem i piórem zagt·zewa do bo-
ustach. Ju. Staje slę jedną z czołowych po-

staci rewolucyjnego ruchu w Polsce. 
W roku 1893 staje się współtwórcą 

powstające; podówczas Socjaldemo­
kracji Królestwa Polskiego l Litwy. 
Potem wyjeżdża zagranicę. Kończy. 

studia uniwersyteckie w Genewie­
sl,ąd wraca do Polski, by brać u­
dział w i·ewolucji 1905 roku, nastę­
pnie wraca do Niemiec i staje się 

aktywnym członkiem lewego skrzy 
clła socjaldemokracji niemieckiej . 
Nie jest tu jedyną przedstawicielką 
narodu polskiego. Walczy ramię w 
tamię z Julianem Marchlewskim. 
Nawiązuje ścisły lrnntakt z czołowy 
mi przywódcami rewolucyjnego ru­
chu Niemiec-Franciszkiem Mehrin· 
giem i Karolem Liebknechtem. To 

• Niech żyje Swiatowa Demokratyczna Federacja Kobiet! 

Nb.&c: Popowa 
przewodnicqca. Antyfaszystowskiego 
Komitetu Kobiet Radzieckich, wice­
JJrzewodnicząca świat-.owej Demokra •. 

brcznE>i Federacji Kobiet 

przewodnicząca światowej Demokra· wicenremier i minister spraw "gra· 
Eugenia Cotton I , Anna Pauker 
tyemej Federacji KoJJ.iet nicznych Rumunii 

Irena Szlachelska 
przewodnicząca Zarząd11 Gló~nego 

Liai Kobiet 

. ·' ·~.· 

oni - Róża - Marchlewski, Lieb­
knecht i l\IIehring tworzą rewolucyj 
ny „Związek Spartakusa" (1916 r.) 

To oni stają się twórcami bojoweJ 

I 
Komunistycznej Partii Niemiec. 

15 stycznia 1919 roku - Róża Luk 
semburg i Karol Liebknecht zosta­
li\ aresztowani i zamord,,owani bes­
tialsko przez bandę uzbrolonycn 
junkrów pruskich. Róża Luksem­
burg - orzeł rewolucji - walcz;;ca 
z krzywdą i wyzyskiem od lat naj­
młodszych padła w walce o socja­
Hzm. 

Jako teoretyk ruchu rewolucyjnf< 
I go Róża Luksemburg popelniła błi:­

'iv. Łudziła się, że kapitalizm sm;1 
ię znlam!e. Ni~ zdawała sobie " 
~elni sprawy z istoty walk narodc 

1 wo - wyzwoleńczych. Nie doceniał .i 

wielkiej roli partii politycznej -
wodza i kierownika mas pracu,ią­

cych świata. To jednak. czego doiw 
nala w życiu - świadczy o je.i pło­
miennej miłości do ludu - a jej 
walka jest wzorem dla kobiet całe 

o świala. 

, 
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POLSHA -LUDOWA wgsuwo HAS HA HOWf . SlAHOWISHA 
lłlanda Gościn1lnsha 

Budowniczy Polski !,udowej 
Natalia Gąslorowsha 

prof. Uniwersytetu Łódzkiego 

„M ó j Wielk i _'Dzień•' Otrzymując Order Sztandaru Pra cy 
Chleb i dre111nlane. chodahi 

(fragment z ksiqżki wydanej w ramach Bibliote~i Przodowników Pracy) 
zaciągnęłam· dług wdzięczności wobec Polski Ludowej 

• 

- Dlatego, że panowie fabrykan­
ci zabierają to, co my zarabiamy i 
budują sobie za to białe pałace„. 

I tak będzie zaw~ze, dopóki my u1e 
2:abierzemy im przędzalni i tkalni 
Dopóki MY NIE BĘDZIEMY GOS· 
P ODARZAMI W FAB RYKACH, ro 
2umiesz, mała. 

Oczy napełniły mi się łzami.., Dla 
czego tak się dzieje - pomyślałam . .". 
Inni mają pałace, a ja jestem zaw­
sze głodna i chodzę w drewnianych 
trepach. 

G<ly dochodziła do mnie niespo­
dziewanie z pism wiadomość o wy­
sokich odznaczeniach, jakich udzie­
lała. mi Polska Ludowa dwukrotnie 
(w 1948 i 1949), wśród różnorodnych 
zbudzon~·ch ucz.uć górowało poc-ni­
cie niewspółmierności nag rod v do 
zasługi. 

Sztandar Pracy - to wielka na­
groda za pracę. dowód uznania d·la 
nvórczego wysiłku. trudu. ofiarno­
śc: w sluż.bie nowej Polsce. Ale pra 
ca dla mnie to nic ofiara, nie wysi­
łek, to iFtotna treść życia. źródło ra 
dości. wynikające; 17. osiągnięci.a pla 
cówek pracy zgodnej z uzdolnie­
niem, z zainteresowaniami. pracy 
do jakiej zostałam w pełni dopu• 
o;zc;i:ona dopiero w obecne; epoce. 

Zresztą nie ja jedna. Gdy nauczy Przeżyłam różne etapy w naszych 
cielka wchodziła do klasy, witał ją dziejach: rok 1905, okreli d:dkiej re­
zawsze stukot drewnianych pode- akcji carskiej. dwie okropne wojny, 
szew. Bo była to szkoła robotnicza, czasy zaba.gnionej .. sanacji". Były to 

moje lata su.alonej młodości, bujnej 
była to szkoła biednych. Ną czter · dojrzałości. ~w'adcm:>ści różnorod­
dzieścloro dZieci w klasie tylko s1e- nych mych f!Zdolnień. energii j roz­
dmioro miało stare, zniszczone buci mcchu życiowego. I oto całe to pół-

wiecze prz.eżyłatn sicręP')wana jak­
ki ze skóry, My wszystltie pozostałe by siecią lub nawet kajdanami -
marzyłyśmy o takich bucikach dlu albo w pracy '!)odziemnej al1bo w 
gie lata - szczytem zaś marzeń by więzieniu C'l.Y na wygnaniu, ulbo co 
ły dla nas i.śniące. czarne kalosze na.imniej w izolacji społecznej. poza 

barierą oddzielajqcą od pożądanych 
nauczycielki... placówek pracy, w stałym zahamo-

Dziś, gdy moja starsza córka uczy waniu pełnego rozwoju uczucia, my 
i:ię w jasnej, ciepłej szkole, gdy ma śli. czynu. 
wszystkie potrzebne jej książki i od w dniu 1 maja 1945 roku wycho-
rabia zadania przy jasnej lampie e-

w środowisku robotniczym najbar­
dziej postępowym. W czerwcu od­
bywa się niezapomniany Ogólno­
polski Zjazd Oświatowy. Z różnych 
:;tron otrzymuję wezwania do pra­
cy, propozycję Ministra w sprawi<' 
zo_rganizowania Wyżswj Szkoły Pe­
dagogicznej (przez dziesiątki lat ma 
rzyłam o pracy kształcenia nauczy­
deli traktując ją jako najwyższe za 
danie społeczne i bezwzglednie by­
łam od niej usuwana). Spadają na 

warzystwie włókniarki , nauczyciel­
ki. górnika. hutnika. Rozumiem, że 
Polska Ludowa tym odznaczeniem 
daje wyraz uznania nic tyle dla je­
dnostki, lecz dla samego żywiołu 
pracy. energii. oddania, które potra-
fila iz człowieka przeciętnego. 

rego wyzwolić rewolucja. przeobra­
żająca świat cały. niszcz<1ca kos7..; 
marną przeszłość, budu.iaca podat a­
wy dla nowego. j asn0g'.) życia 

\VSzystkich ludzi w przyszłej Pohcć' 
mnie różne obowiązki w a:akresie Socjalistycznej. Rozumiem. że Pol­
n'auki. nauczania, oświaty. 

Budzi to we mnie entuzjazm i ra­
dość. Nie liczę się Il czasem, z siła­

mi, mam stałe poczucie. że przecież 
należ~· odrobić zuległości poprzed­
nich lat. Życie staje się bogate. pięk 
ne. wielkie zadaniami do spełnienia 
w zniszczonym kraju, umęczonego 

spoJcczeństwa. 
W tych warunkach pracy zacią­

gnęłam dług wdzięczności u pai'1-
stwa. u narodu. u tych najlepszych 
w spolecze1'lstwie. którzy złożyli o­
fiarę z życia. z bezpieczeństwa. wy­
siłku nadludzk~ego przy zakładaniu 
fundamentów powojennych. 

Stoję :przy Sztandarze Pracy w to I 

ska Ludowa rzuca wezwan:e ws'l:y•t 
kim tu zawodom. aby pracować. ile 
sił starczy dażyć do celu drogami. 
jakie wskazuje nauka rozwo.iu his!o 
rycznego i teoria socjaliizmu, pro­
gram i pol ityka partii komunistycz­
nej. 

Tak oceniaj4c Sztandar Pr::icy. u­

~ymbolizowany w odznace cz<'rwo­
n.vm kolorem : młotem w dłnn 1 • pra 
gnę trzymać go wysok0 nncna re~a. 
wskazując nim drog~ naprzód i w 
gór-ef wiodącą młodszym towarzy­
szom pracy. 

Natalia Gąsiorowska. 

8 marca H}50 i·oku. 

lektrycznej, syta i wypoczęta _ uu d'Zę WIJrost ze schronu :f.a:brycznego 
dno mi wprost uwierzyć, że napraw w Berlinie na ulice wśród padają­

i tak będzie u nas zawsze bieda... dę skończył się już dla nas cały ten cych pocisków; po dwutygodniowej, 

Na wszystko trzeba znaleźć czas 
Nie z czym innym, lecz właśnie z 

chlebem łączą siQ moje najdawniej 
sze wspomnienia z dzieciństwa, któ 
re przypada na cięi:ki okres po I 

Zawi:ze. świat. krzy\~d:i'. i nędzy, w którym przeważnie pieszej wedrówce docie- Dzień to-w. U cińskiei 
- A czemu, tatusiu? u~·odr.iłam ~ię 1 '"'.Ychowalam. Wresz ram do kraju. I oto w Łodzi czeka 
Ojciec nie był ~km ·•do ro cie marzenia moJego ojca stały się . 

'. . . - 1 . zm?~.JY }rzeczywistością: robotnicy odebrali I przeznaczona dla mme katedra mo- Nowy maisłer w PZPB Nr 2 
wojnie światowej. Co dzień WCZ<l-

mym rankiem czy to zimą, gdy nie 
OO.mieciony śnieg jeszcze tarasował 
chodniki, czy latem, gdy słońce sta­
ło jeszcze nisko nad horyzontem, 
biegłam do piekarni po pachnący 
świeżutki razowiec. Dwa kilo razow 
ca! - Gdy brałam go do ręki czu­
łam ściśnięcie krtani i brała mnie 
nagła chęć: odkroić wielką, grubtt 
kromkę i nie oglądając się na ntko 
go zjeść ją od razu na ulicy, za pro 
giem pieltarńi. 

z dz1ecm1. Ale. wtedy spoJrzał nu po fabryki wyzyskiwaczom i stanęli jego przedmiotu w najpiękniejszym 
nuro w oczy 1 odrzekł: przy maszynach jako gospodarze. podówczas Uniwersytecie polskim 

Awans społeciny tow. Janiny Franke 

Ale wiedziałam, że nie motna. W 
domu czekała na ten chleb cała ro 
dzina. Czworo małych, wiecznie gło 
dnych dzieciaków, posępny, wychu 
dzony ojciec i smutna zaT.llll:yczaj 
matka. Matka kroiła chleb na małe 
kromki i wydzielała je oszczędnie. 

Bochenek musiał starczyć na cały 
diziei'l, a my poch!onQlibyśmy go w 
m.gnienm oka ... Czasem tylko, gdy 
chleb nie miał pełnej wagi, dawano 
niewielką dokładkę. Zjadałam ją na 
tychmiast, Jeszcze w sklepie - i to 
była moja .. premia„ za codzienne 
chodzenie do piekarni. 

- Tato, powieci'z mi, czy my caie 
:i.lycie będziemy tnk skapo dzielić 
chlebuś? - zapytałam klórPgoś dnia 
przy śniadaniu. 

Ojciec nic odpowiedział od r:.izu. 
·rn.vmał. chwilę w powietrzu kubek 
kawy, patrzył 11a parującą zeń smuż 
kę pary i dopiero po chwili odrzekł 
bardzo poważnie: 

- Widzisz - ja jestem robotni­
kiem sezonowym .. , Ja mam prac<: 
tylko od czasu do czasu ... A zreRztą 
nawet gdybym miał pracę stałą, to 

Droga tow. Kalinowskiej 
do wysokiego ·awansu 

:Nn jednym hoktarze diied:awio· j 11·zcmic•rza pamu:<-ia ubiegli' lata, 
Ile.i ziemi życic nio układało sic;: głr.d" które wiodły ją z ubogiej wioski do 
ko, o nie! Dnl, które lrnńczyły się p6j wyBokicgo awansu spoleez1wgo. Wie 
::;dcm na spoczynek z pui;tym żoh\d- tlob1-1.<:, że nigdy jej i.~'dc nil1 ułoży­
kiem, nai;tępownly bardzo czę.'lto. łoby się tak, gdyby nadal panował 
Zb)· t często, i:;eby można było je tak pnwrlwojenny ~t1·ój. Wie, że na tym 
zupełnie wymazać z pami_ęci i zapo· . zieri:awionym hektarze klepałaby 
mnieć o tych latach, pełnych krzyw· t. icdę aż do 6micrci. · 
dy i ucisku. świadomo~ć, że o lcpsia przyszlolić 
Toteż wiadomość o wybuchu woj- nalei:y ,valczyć, że trzebi' do niej di;­

nv rodzina to". Kalinow:.kiej pl'zy· zyl upat·cic i wytrwał<', r.dobyla wte, 
jęła tak jak i wielu innych bieda· dy, gcly \V lubelskich Jasnrh p·rzeby· 
ków: m~że wrc~zcic co{; :ik zmieni, wala w partyzantce rndzicckiej. 'l'am, 
może po wojnic zapmiują ~prawie<!- od radzieckich towarzyszy, clowle­
liwszc, lepsze stosun~i. . . dr,iahl ~i~.. ,iuk żyją lu?zie w .~SRR, 

Ale dużo nieszczęiic p1·ze\H1)llo się voimnln p1cknc za,aclr llkolog11 mnr­
wzez ubogą clrnłupkę wiejską . '\'. k~ izmu·lertinizmu. \~ imi\' . tyc.h ~a· 
Kraś1\icy. Wielo łez ;vyla!y oczy w1eJ sad w~lc,zy_ła prz~c11v~o. 111euncckw· 
skiej dziewczyny, ktora szła · nap1·ąw· mu naJez?zcy. W ich rnuę zaraz. po 
dę ćierniowymi drogami przez te wyzwolemu s-tanęła .do. p111cy, 11111110 
długie, ponure lata .wojny. . • ciężkiej . rany, odm~s.ionej w no~ę. 

Tow. Janina Kahnowska - di1s UCZl.\C się, zdobyw11iąc stale no.ve 
kierownik personalny PZPJG Nr 8, zasoby wiedzy, pełrtiła wzorowo s.wą 
a jutro - dyrektor nac.ze!ny Zakł_a· od-powi~dzialną„fun.k?j~, zasługują!; 
~ów Pasmanteryjnych Łodz-Poludn1e, w pehu na ;;w<>J dz1s11>JSZ.Y awans. 

szukać innych zawodów. 
T dalej każdy dzień rnstawal Ją nad 

ncwa sztuką towarn, która · szybko 
pr1.esuwała przez swój stół „neper­
ski„. 

Ale to skoi'iczyło się ostatnio. Skoń 
czylo się z chwilą, gdy na kilka dni 
)>rzed 8 marca dowiedziała się, że u­
zysku je awans. 

- Nie pójdę z .,nepem!„ nigdzie -
żachnęła się w pierwsze.i chwili. Ale 
wnet potem uśmiech zadowolenia o­
promienił jej milą, młodzieńczą 
twarz. No, bo naprawdq, bynajmniej 
nie trzeba będzie stąd odchodzić -
zostawała nadal, obejmując funkcjQ 
majstra. 

* " * Inaczej teraz układa się <lzieil tow. 
Wandy Ucińskiej. Nie myślcie, i;e 

z. majstra - na kie~ownika skręcąlni 
Awans tow. Cypryńskiaj z PZPB- Nr· 3 

Gdy w PZPB r 3 zorganizowano że one jest aktywistką PZPR i Ligi' ·'"'{'i.t.f „ .' ~ ,.,„„ 
1-obierą drużynę ORMO, zacz;::to się Kobiet, a teraz znów została komen· ~1:>49' ·'. : , .. 
7.a,lanawiać, kto ma zostać ;;om('n- dantką hulca. Podobnie jak zawsze, ·-~~ JJ,''\,." '·· 
dantką. Ale na salach produkc..yJnych niezmordowanie krzątała się przy ma ~ .•. ·.,~.,t:~:~.:'.'~''·;···:.','.·.'.,"':.~.·.· . 
przew<l.Żaly jednobrzmiące glosy. szynach, zapobiegając 11szkodzeniom, .„. , . . 

·- Klo będzie lepszy, jeśli nie na· usuwając l<•, które już wynikły. 
&lil CypryńsJrn - majster ze skr~caJ. Do tych maszyn - to zawsze miała 
ni? Ona jest tak energiczna że na nadzwvczajną ciekawość. Toteż po­
pewno doskoodle poprowadzi naszą znało się na niej kierownictwo zakła­
cl.rui:yne. dów i skierowało na kurs majsterski. 

Tow. Cypryńska nie odmówiła. By- Uko11czyła go z bardz~ dobrym wyni­
la już pr1eniknięta takim „bojowym kiem. Tak więc z05tała w skręcalni, 
óucllem„, który zawsze kazał jej przo coraz bnrdziej przywiązując się do 
dawać w robocie zawodowei czy spo swych maszyn. 1 

leczncj. lc:tórv nie po7wolit dosłownie I nawet oczekuj~cy ją dzisia: 
usierilieć na miejscu. Energicznie też awans ni<> odenvie jeJ od ulubionego 
zabrała fik uu sprawowania nowej zajęcii\. Zostaje bowiem kierowni· 
funkcii. A w dals1ym ciągu pilnie wy klem skręcalni PZPB Nr 3. A zna!ttc 
pelniala ,w„ obowiązki maistra. Sala ją nie należy wątpi(• , że nie. bęclzir le, 

przecież nie rnogła na tym clerpi.eć . l;ierownik sied7.ący tylko przy biur- < 

"Kobiety polskie,..,,.. jednoezą się 
w szeregaeb Lie:i Kobiet" 

le.u. low. Cypryńska zapowiada, iż c;a 
łe dni będzie spędzać na salach pro­
dukcyjnych, bacznie strzegąc, by jej 
ukochane maszyny były w pqrządku 

i aby nie dopuścić do jakichkolwiek 
orzeszkód i nrzerw w nrodukcji. 

latwie 1. nie - roboty ma wi~cej, niż 

uprzednio. ale obecnie pracu1e się 
tak jakoś radośniej i ciekawiej, z 
krzepiącym poczuciem odpowiedrial­
ności za całą salę, za prncę kiikudzif'· 
sięciu kobiet. Gdy śpieszy do fabn'ki, 
to ju :i: w myśli układn sobie, c:o t&ż 
dzisiaj powinna zdziała(;. Sz\ lik o prze: 
wija się w pamiQci: po>taratl si·~ o ża. 
1ówki, kilku k9bietom doi;tarc:zyc far­

tuchów roboczych, wyostrzyc gn:ebiC' 
rric. 

Gdy rankiem przychodzi - sala 
jest Jeszcze pusta. Otwiera szeroko 
okna, ±eby przewietrzyć pomieszcze· 
nie. A potem toczy się już codzfonna 
robota: wydawanie towaru, kontro! ,, 
kart zegarowych, sporządzanie rapor 
tów, 

A z sali co chwila rozlega1ą się wo­
łania: 

- Pani Ucińska - t11kie pęki, ze 
rady sobie dać nie mogę! 

- Towarzyszko - zabrakło mi ply 
nu do wywabiania plam. I trzeba ble· 
qać od stołu do stołu. 

- Duże pęki? - No, to pora.dzimv 
wspólnymi siłami. I już chwvta 
szczypce, przysiada sic: do skuhaczki 
i szybko „na cztery ręce" naprawia­
ją sztukę. 

To nie lo, co dawm maj5ler. który 
nigdy nie b•ał się do takich zajer· 
Wanda Ucińska dobrze wil', jaki 1o 

kłopot, gdy zdarzy się sztuka u~iana 

pękami. Swój nowy obowiązt'k. rozu 
I mie nie tylko, jako czuwanie nad pr::i 

n \ powierzonych jej pieczy kobiet, a ­
Jc; jako obowiązek pomocy i troski, 
Dlateuo nowy majster w ciągu tych 
kilku zaledwie dni zdołał już sobie za 
skarbić sympatię całej załogi. 

Tow. Ucińska ma dopiero 27 lat. 
Jest c7łonkiem PZPR i Ligi Kobiet. 

• 
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KOBIETY CZERWONEJ 'ŁODZI NA HONOROWY-M POSTERUNKU . ' 

Robotnice łódzkieczczqwzmożonymwysiłkiem··Wielkie ·święto Kobiet w PMT 
Mi~dzvnarodowy 'Dzień Kobiet , Honorowe W arty - umacniają pokój 

Do redakcji naszej w dalsziY!Xl cią 
gu masowo napływają rz:obowiąza­
nia kobiet, które w ten sposób pra­
gną zadokumentować swą przyna­
leżność do Obozu Pokoju i Postępu. 

Międzynarodowy Dzień Kobiet ro 
b:)tnice łódzkie ucrzczą wzmożonym 
wysiłkiem i wydatnym podniesie­
niem produkcji. 

d:iiału. Kurs ten rozpocznie się w 
marcu i będzie trwał w ciągu trrz:e'ch 
miesięcy. 

Korespondent „Głosu" z Techni­
kum Włókienniczego, t ow. I\:ozłow­
skl komunikuje, że w związku z 
dniem 8 marca, członkinie Ligi Ko­
biet przy Technikum postanowiły 
podnieść wyniki w nauce, aby w 
pl"lyszłości móc owocnie pracować 
dla rozwoju naszego pr,zemysłu. 
M. inn. uchwaliły one: 

Pogłębić swoją wiedzę ideolo­
giczną, studiując literaturę mark­
sistowską, jedyną naukę, dającą 
podstawy właściwego światopoglą-

d u, w dniu 8 marca b r . wygłosić w 
10 zakładach pracy referaty, zwią­
zane z tym świętem 

J ak nas powiadamia tow. N<>wak, 
kob iety ze Zjed noczenia P rzem. Ma 
szyn Włókienniczych po~ięły n a­
stępujące zobowiązania : podnieść 
wydajność pracy, sumiennie wyko­
nywać obowiązki służbowe, W?.mÓC 
dyscyplinę pracy oraż skłonić wszy 
stkie pracownice zakładów do ucze­
stn ictwa we współzawodnictwie 
pracy. 
Jednocześnie zobowiązały się rów 

nież brać czynny udział w walce z 
analfabetyzmem. 

Trudno byłoby pominąć milcz~­
nierh kobiety z P MT. Te, przez któ 
rych zwinne ręce przesuwają się 
wielkie liście tytoniowe, i małe 
kształtne papierosy. K obiety z 
P MT pełnią h onorowe War ty Po­
koju . 

W oddziale przyrządzalni długim 
szeregiem stoją małe stoliczki, usta 
wione wzdłuż przesuwającej się bez 
ustannie taśmy, pełnej tytoniowych 
liści. Na początku taśmy widnieją 
dwie duże chorągiewki, - rmak, że 
wszystkie . pracujące t u kobiety peł 
nią honorową Wartę. 

- Jakże mogłoby być inaczej. 

A więc kobiety z ZZP Ka.p, oddz. 
„A", jak podaje nasz korespondent 
tow. Sto.pczyk, postanowiły podwyż 
sżyć swą produkcję o 5 procent w 
dniach 6, 7, 8 marca br. Zobowiąza­
nia te podjęły tow. tow. Łuczycka, 
Gwizdała, Królikowska, Kaczmarek, 
Braun,. Gierbich, Karbowiak, Miel­
czarek, Zasina~ Fryde i wiele in­
nych. 

Tow. Bocheński zawiadamia nas, 
że w P:ZPJG Nr 8, robotnice zobo­
wiązały się dla uczczenia Dnia Ko­
biet pełnić Warty Pokoju, przystą­
pić do energicznego szkolenia ideo­
logicznego i politycznego oraz urzą 
dzić akademię, poświęconą obcho­
dowi Międzynarodowego Dnia Ko­
biet. 

Odświętny nastrój w PZPB Nr 5 

Brygada kobieca, zatrudniona w 
PZPAT i R Nr 2 przy produkcji 
portfeli przyrzekła dać 102 procent 
2aplanowanej produkcji oraz utrzy­
mać wzorową dyscyplinę pracy, o 
czym pisze nam tow. Pączyński, 

Ti;w. Smuga donosi nam. że człon 
kinie koła Ligi Kobiet przy 12 Od­
dziale Sprzętu i Transportu PPB, 
Zjeclnoczenie Łódzkie, postanowiły 
w celu uczczenia dl\ia 8 marca zor­
gani'lować kurs dla analfabetów i 
półanalfabetów, robotników 12 Od-

Gdy wchodzimy· na salę przędzalni 
średnioprzędnej PZPB Nr 5, uwagę 
naszą zwraca wielki napis na transpa 
rencie. zawieszanym właśnie w tej 
chwili. Napis głosi: „Nasza przędzal­
nia dobrze przędzie i we współ­
zawodnictwie z egipską pierwszą bę­
dzie". 

Jeśli ma być pierwszą we współza­
wodnictwie, to na pewno nie zostanie 
ostatnią przy pełnieniu „Wart Poko­
ju" i odświętnym przybraniu sal pro­
dukcyjnych. Wszędzie panuje niezwy 
k.łe o:lywienie. Kobiety z następnej 
zmi'lny przychodzą wcześniej, aby 
uc<.e5tniczyć w dekoracji sal. Widzi­
my, jak dwie młode robotnice umiesz 
czają na poczesnym miejscu portret 
Towarzysza Stalina i ozdabiają go 
czerwoną girlandą. Tam znowu wiei-

ki Gołąb Pokoju lekko unosi się w 
przestrzeni czerwonego pola. 

Tow, Radzińska i Burska, nie zaję­
te bezpośrednio przy maszynie, pilnie 
ząjęte są dekoracją sali, a swą ;:>1acę 
:z:awodową wykonają późnie.J. Dwie 
młode iobotnjce: tow. tow. Szymczak 
i Piątczak, kończą czyszczenie i przy 
ozdabianie swych maszyn. 

W tej chwili przyniesionJl właśnie 
na oddział czerwone kokardki i znacz 
ki, które kobięty będą nosić podczas 
pełnienia „Wart Pokoju". 

- Sekretariat LK otrzymał przeszło 
2.001) zgłoszeń do „Wart Pokoju" -
oświadcza przewodnicząca LK, tow. 
Gołębiowska . ...:... Zgłoszenia bez przer 
wy napływają dalej. Już nam zabra­
kło kokardek. 
Wyróżniające się przodownice w 

pracy społecznej i zawodowej pozna­
jemy po specjalnych znaczkach z li­
terą LK. Wykonano je własnymi si­
łami w „Piątce Bawełnianej". Przy de 
koracji sal pomagają również męż­
czvźni. Na .wysokich słupach - roz­
mfosz-::zono żvwe kwiatv. Maszyny 
p1zyozdabiają- chorągiewki. 

W przędzalni średnioprzędnej rej 
wodzi młodzież w „Wartach Pokoju" 
i przybieraniu sal. Tow. Gugała, prze 
wodnicząca ZMP, wraz z kolezanka­
roi pięknie ozdobiły chorągiewkami 
swe maszyny. Na każdej widnieje 
emblemat ZMP. 

sił ... Potężna m obilizacja 
w obronie poltoiU. 

Warty 

- Gdyby nasi poprzednicy, któr7y 
tutaj kiedyś pracowali i walczyli, wi­
dzieli, jak wygląda dziś Swięto Ko­
biet, r.ie posiadaliby się ze zdumienia 
- mówi tow. Siciński, starszy bra­
karz, tak odświętnie i radośnie wy­
glądają sale produkcyjne. Ale u nas, 
w czerwonym Widzewie, musi być 
tak pięknie. · 

W skręcalni na maszynach powie­
wa las chorągiewek, w przędzalhl 
cienkoprzędnej aż ~mi w oczac'h od 
malowideł, którymi udekorowano sa­
lę. Tkalnia również nie pozostaje w 
tyle i wygląda nader okazale. Na od­
dziale chemicznym wielkie maszyny, 
suszarki również przystrojono od­
świętnie. 

l{obiety z PZPB Nr 3 pełnią honorowe 
Od dłuższego czasu w PZPB Nr 31 W lokalu rady zakładowej ~eszcze 

trwały energiczne przygolowdnia do uie zapanowal spokój. Jeszcze co 
widneqo ucz~cnia Międ<1ynarodowe- chwil,1 wpada któś to po znacze:k, to 
go Dnia Kobiet. Dzisiaj, już wszyst-1 po cho1ągiewkę, to z zapytaniem, czy 
kie sale prod1ikcyjne toną w czerwie- nie z,,stała jeszcze przypadkiem Jaka 
ni, a na warsztatach powiewają czer- biała bluzka. Przecież każda robotni­
wone chor<\.giewki. Wysoko µod"'stro- ca chdałahy w dniu dzisiejszym ucze 
pami snl widnjeją transparenty, z któ stniczy.; w „v\lartach Pokoju". W No­
rych biją w oczy ogromne, .)JW.le \i- wej Tk:i,lnL ·wszvstkie kr.osna p.zybra 
tory - hasła~ wzywające do uroczy-. l'.e są proporczykami. Tow. J anowicz, 
sleno obchod(ł dnia 8 marca. starsza już tkac~kp, pełniąca z dumą 

,.Wartę Pokoju'" tłumaczy nam, że w 
1en sposób pragnie przyczynić się do 
utrwalenia pokoju dla swej spokoj­
nej starości i dla stworzenia jdsnego 
jutra młodemu pokoleniu. 

Przy dzięwiarskiej 
maszynie 

. ,;, . .iii. 

Tow. Genow~fa. Kolcińska dzie­
wiarka z PZPDz Nr 2 pełni Wartę 

Pokoju przy swej maszynie 

W przędzalni cienkoprzędnej rzuca 
się w oczy potężny napis: „Cześć 
matce Polce", a na sali pracują prze­
ważnie młode prządki. W ten sposób 
składają one hołd swym matko~, wy 
pełniając przy tym swe zobowiązania. 
produkcyjne. Młodziutkie prządki 
tow. tow. Wawrzyniak, Kaczmarczyk 
przekroczv.ły swe zobowiązania o 14 
procent. Ze słuszną dumą pełr.iq ho­
r-.orowe Warty. Wiedzą, że. wraz z ni­
mi wszystkie kobiety na całym świe­
cie dolrnmentują dziś sw.ą niezłomną 
wolę walki o pokój. 

Znów przechodzimy do rozległych 
I sal tkalni „Bawełnianej Trójki'', Wszę 
dzie, gdzie tylko spojrzeć, widat roz­
radowane twarze, wszędzie mieni się 
ciel i czerwień chorągiewek. N1espo­
t ykaną wprost wydajność wykazują 
<izisiaj warsztaty tkackie. Tow. Bar­
tłomiejczyk o 6 procent przekroczyła 
swe zobowiązanie. Tow. Kubiak o 13 
procent. ZMP-ówka; kol. Urbaniak 
podwyźszyla wykonanie normy o 4 
procent, tow. Szymańska podniosła 
wydaj n ość o 11 procent. 

W każdym oddziale produkcyjnym 

\}farty honórowe w PZPW Nr: 5 

Instruktorka i racjonalizatorka z PZPW Nr 5, tow. Władysława 
P ietrzkowska, pełni dziś od rana honorową Wartę. Energiczńa 
i żywo interesująca się produkcją, tow. Pi€trzkowska zastosowała 
już kilka pożytecznych ulepszei'I przy masz~ach w oddziale przy­
gotowawczym. Mimo swych 59 lat znajduje czas i ochotę do aktyw 
IlE'j pracy na niwie społecznej. Dzięki jej staraniom i walce, jaką 
p rowadzi z marnotrawstwem, cały oddzia! wypełnił swe zobowią­
zonja podjęte na dzień 8 marca, 

• 

panuji! dziś szczególnie uroczysty na­
strój. Wszystkie pracownice pełnią 
honorowe „Warty Pokoju" z powagą 
i świadomoścfą, że dzień 8 marca jest 
wielkim wydarzeniem w życiu wszyst 
kich kobiet na całym świecie. J est po 
tężną mobiliza<:ją sił dla obrony po­
koju, dla zwalczenia wojennych za­
kusów imperialistów. 

Wszędzie, jak „Piątka Bawełniana" 
długa i s~eroka, widać pracujące w 
skupieniu „Warty Pokoju". Maszyny 
lśnią czystością, a uroczysty wygląd 
robotnic świadc.zy o trosce, jaką ota­
czają produkcję. W tych dniach peł­
nienia honorowych Wart praca tętni 
hasł;em: lepiej, więcej i oszczędniej. 

.Ob. Maria Gąsior - wzorowy wójt 
Minęły' już • bezpowrotnie czasy, kała zawsze na najrozmaitsze trud­

kiedy kobiet:i nie miała żadnych moż ności i opory. Z czasem okazało się, 
'iwości pełnego uczestniczenia w ży- że Zarząd Gminny nie dorastał do 
ciu społecznym, gospodarczym i eko- swych zadań, że nie posiadał auto­
nomicznym swego kraju. W ustrojn rytetu na wsi i nie był czynnikiem 
Polski Ludowej o zajęeiu odpowie- istotnie kierowniczym. 
dzialnego stanowiska rwstrzyga nie W tym czasie, kiedy wójtem tej 
r.łeć, a le uzdolnienia i umiejętności. wlokącej się w tyle gminy została 

Kobiety wykazały, że nawet na ob. Maria Gąsior, położenie przed­
trudnych nieraz odcinkach naszego !<tawiało się wprost katastrofalnie. 
życia państwowego potrafią spełniać Podatek grun,towy i FOR były zrea­
swe obowiązki nie gorzej od męż- lizowane w nikłym zaledwie odsetku. 
czyzn, a ·w wielu wypadkach lepiej, Ob. Gąsior z całą energią przystą.. 
niż mężczyźni. I to nie tylko w mie- piła do pracy. Już 20 lutego br. gmi­
:;:c;ie, a le i na ·'wsi. • na Skrzynno, jako jedna z pierwszych 

Do niedawna jeszcze gmlna Skrzyn w powiecie wieluńi;kim, zameldowała 
·no należała do najbardziej zac.ofa- o wykonaniu w 100 procentach zob<>­
nycn w powiecie wieluńskim. Reali- wiązań podatkowych i FOR-u. 
zacja wszelkich akcji, które z .powo- 1 W. Dyszlewsiki . 
cizeniem przeprow~!lo '!' innych korespondent. ch!opsk1 
gminach, w Skrzynnie Ja.kos napoty- z pow. W1elun. 

J<obiety z PZPB i W Nr 22 
zaciągają W arty Pokoju 

W dniu a· marca zakłady nasze 
przy:brały odświętny wygląd. Na 
bramach łopocą flagi, wejścia do 
sal produkcyjnych przystrojone są 

~ielenią i f lagami. W salach produk 
cyjnych na poczesnych miejscach 
widnieją · porrre~y dostojników pań­
stwowych. Olbrrz.ymie hasła głoszą 

udział kobiet w walce o pokój i 
przedterminowe wykonanie Planu 
6-letniego. · Wrzędzie panuje wzoro­
wy porządek. Maszyny lśnią ~ysto­
ścią. Krosna są poubierane zielenią 
i chorągiewkami, na ohorągiew-

kach symbole po'koju - biaiłe gołę­

bie. Kobi€ty, obsługujące maszyny i 
krosna, .przybrały nowe fartuchy, a 
pmy bokach umieściły kokardki. 
Warty Pokoju zaciągnęło 200 kobiet 
z oddziałów produkcyjnych i z biu­
ra. 

Kobiety naszych zakładów są w 
pełn;i świadome, że wzmożonym wy 
tsiłlciem, rz.większ.eniem !Produkcji i 
lepszą jakością zamanifestują swą 

niezłomną wolę walki o pokój. 
J. Janicki 

korespondent z :Ę>ZPB i W'. Nr 22. 

fhlopk.i z gminy ·Bąków 
święcą pracq Dzień Kobiet 

Kobiety - chłopki, pracujące w „My, kobiety, rozuwiemy i doce-
gminnej spółdzielni ZSCh w Zdu- ·niamy donicsłość wytężonej pracy 
nach, gm.. Bąków w związku z Mię- dla dobra Polski Ludowej, pracy, 
dzynarodowym Dniem Kobiet po- która jest najlepszą i najskuteczniej 
wzięły rezolucję, w której postana- szą naszą bronią w walce o :pokój. 
wiają: Wzmożoną pracą dajemy godną od-

1. W okresie od 1. III. do 8. III. powiedź podżegaczom wojennym. 
ofiarować dodatkowo 2 god1Z:iny Naszą walkę o pokój wygramy wy­
dziennie pracy w spółdzielni by tężoną pracą i rrozwijaniem potęgi 
tym samym 'Przyczynić się do szyb- naszego kraju w oparciu o Związek 
s_zego rozwoju spółdzielni Radziecki i jego wodza, Gene:-alissi-

2. Uszyć do dnia 8 marca kurtynę musa Józefa Stalina". 
dla iDomu Ludowego w Zdunach. I Korespondent chłopski „Głosu" 

W zakończeniu rezolucji Kobiet Henryk W<. ' :tiak 
ze Zdun, czytamy: Zduny gm. Bąków, pow. Łowicz. 

c.świadcza t ow. P~ulina Chełmińska 
- Wszystkie zajęte jesteśmy przy 
jednej robocie i ożywia nas jedna 
myśl, - aby swe zadanie wypełnić 
szybko i dobrze, aby wydatną pracą 
zadokumentować nasze stanowisko 
wobec dzisiejszego ustroju. 

No, i'' w całej fabryce znana jest 
postawa tej taśmy. Oddział przyrzą 
dzalni zdobył już dwa razy pierw­
sze miejsce we współzawodnictwie 
międzyzakładowym, przekraczając 
o 30 procen\: swe normy produkcy J­
r.e. 

A pracują tutaj przeważnie kobie 
ty starsze, już sterane życiem. Lecz 
aż serce rośnie, gdy się posłucha co 
one mówią. Tow. tow. Justyna Ku­
biak i Józefa Borkowska dawno j1,1ż 

ukończyły po 50 lat życia, lecz z ·nie 
zwykłą energią wypełniają swą pra 
cę, żwawo nakładając do maszyny 
sterty suchych liści. Od nich zale~y 
wydajność całej taśmy. Obie mają 
dzisiaj przy fartuchach czerwone 
kokardki i . znaczki Ligi Kobiet. Tyl 
ko migają ich ręce przy robocie. 

gaczom wtrącić świat w wojnę, czy 
zapanuje trwały pokój. 

- My, kobiety, dzisiaj, w nasze 
Swięto, wsk~zujemy najlepszą dro 
gę do osiągnięcia pokoju. Jeszcze 
pod'.'.'Yższamy naszą produkcję i co 
raz szybszym krokiem zbliżamy się 
do socjalizmu - dodaje tow. Just'Y 
na Kubiak. 

Przy nowoczesnej maszynie, wyra 
biającej papierosy. pełni Walię tow,· 
Zofia Kurbanowska. Przekracza z;;w 
sze o 10 i 15 proc. swą bazę produk 
ryjną . Dziś uzyskała jeszcze lepsze 
wyniki. Dziś jeszcze szybciej paku 
.ie papierosy do drewnianej skrzyn­
ki. 

W pakowalni powiewa biało -
czerwona chorągiewka na maszynie 
tow. Heleny Matuialskiej. Ona sa­
wa w czyściutkiej, bic>łej chuslecz 
ce i równic białym fartuchu z czer 
woną ,kokardką przy boku. 

Dlaczego pełni Wartę Pokoju? 
- To dlatego, aby dzieci moj~ 

mogły się uczyć w spokoju, żeby 

mogły sobie zdob:yć w życiu stano­
wiska takie, jakie im najlepiej od­
powiadają. To dlatego, żeby ża­

dna matka nie opłakiwała już swe­
go dziecka, poległego na wojnie. Ze 
byśmy mogli całkowicie usunąć 

- Ja rozµmuję sobie tak - dorzu 
ca tow. Borkowska - oni tam .od 

granicami straszą nas wojną. A my 
tutaj wytwarzamy materiały, ubra­
nia i różne niezbędne artykuły, pod zniszczenia ostatniej wojny i two-
wyższając wciąż naszą produkcję. I rzyć sobie coraz lepszą przyszlosc. 
to jest swego rodzaju wyścig. Kto w Innym rytmem drżą dzisiaj ma­
tym wyścigu osiągnie zwycięstwq, szyny w PMT. W radosnym nastro 
to zależy tylko od nas, robotników. ju krząta się koło nich kobieca zało 
I od nas, od klasy robotniczej c;:.!e ga. Dzień dzisiejszy - to jej wiel­
go świata zależy, czy udą się podże kie święto. 

i•••···························································~·································· 
I 

Więcei, lepiej, oszczędniej 
kobiety w PZPB Nr 4 produkują dziś 

Członkinie Ligi Kobiet w PZPB wszystkie robotnice nałożyły dziś 

Nr. 4 przybrane są dzisiaj odświę- białe bluzeczki z niebieskimi krawa 
tnie. Przy boku kokardki w kolo- tarni. Kol. Nowak, członkini ZMP, 

rach bialylll, czerwonym i niebie- wyjaśnia nam, o ile podniosła wy­

skim. Na maszynach widnieją czer- konanie swej bazy produkcyjnej . 
wone chorągiewki. Stara się prześcignąć wszystkie swe 

!W tkalni panuje uroczysty na- dotychczasowe rekordy. 
Gtrój. Wiele kobiet ~ończy dzisiaj W oddziale przygotowawczym, w 
wypełnienie s'vych zobowiązań pro szpularni, na maszynach obrączko­

dukcyjnych. Tow. Helena Strzelbie- wych wszędzie wzmaga się wydaj­
ka, obsługująca 32 krosna, w ciągu ność pracy, wzrasta ilość wytw~za 
tych trzech dni zostaje po dwie nych metrów tkanin i kilogram.!'.)w 
godziny dłużej, pomagając słabszym przędzy. Wic;cej, lepiej i oszczędniej 
tkaczom. W ten sposób pełni honoro produkują kobiety „BawełniąneJ 

wą Wartę Pokoju. W czyściarm Czwórki" w dniu swego Swięta. 

Warta Pokoju przy tokarce 

Kol. Mieczysława Garczyk, członkini ZMP, jest jedyną kobietą 
w W i-Fa-Mie ob.sługującą tokarkę. Ze swej pracy wywiązuje się 

doskonale, osiągając wysoki procent wykonania bazy akordowej 

i zdobywając tytuł prrodownicy pracy we współzawodnictwie mię 
dzyzakładowym. 

Dziś kol Garczyk pełni Wartę P okoju. Zobowiązanie swe pod· 

jęte na dzień 8 marca wypełniła całkowicie osiągnąwszy 180 proc. 
bazy akordowej • 



Kronika J omaszowa 
LWAZNIEJSZE TELEFOD 

' ' - Dworzec Kolejowr 
~ - Milicja Obywatelslia 

353 - Pogotowie PCK 
M - Straż Pożarna 

305 l!"o! Strat Pożarna (dzwonie 
tylko w W711adko połaru). 

ADRES REDAKCJI: 
Rozdzielnia Dzienmkow 

,,Ruch" Plac Kościuszki 16, tel. 
250. Godziny przyjęć od 14 do 15. 

Awanse 
robotnic »Jedynki« 
Z okazji Międizy;narodowego 

Dnia Kobiet w Fabryce Sztucz­
nego Jedwabiu awansowano sie 
dem robotnic na stanowiska za 
stępców majstra. A walf!sowane 
zostały: 

na motalni - tow. Maria Kra 
jewska, na skręcalni - ob. Apo 
lania Kowalska i Maria Suska, 
na atteksie - tow. Maria Ziół 
czyk i na krepie - tow. Geno 
wefa Ziółkowska, Janina Rybak, 
i ob. Lucja Słowińska. 
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Czytajcie 
„Głos Tomaszowski„ 

GŁOS TOMASZOWSKI 

,Niezłomna .jest naśza wola walki ·o pokój w Pabianicach 

ustrój pełnej sprawiedliwości społecznej • I O Uwaga, Terenowe Górne! 
Dnia 9 bm. o godz. 18 odlbędzi~ 

się w lokalu Komitetu Miejskie 
go PZPR w Pabianicach przy ul. · 
Limanowskiego 11 zebranfo Po.d 
stawowej Organizacji Partyjnej 
„ Terenowe Górne"„ 

Nie sposób podsumować tej 
potężnej, wspani•ałej akcji, jaka 
poprzedzała dzisiejszy dtień. 
Nie sposób spisać tych wszyst­
kich zobowiązań, wszystkich 
manifestacji, jakimi szerokie rze 
sze kobiet do~um.entowały przed 
dzisiiejszym świętem · swą wolę 
walki o pokój, walki o lepsze, 
pełniejsze, sprawieciJ.iwsze i ra· 
dośniejsze jutro. 

W tej wspaniałej manifesta -
cji woli i postawy kobiet pracu 
jących - nie brakło tomaszow 
skich kobiet. Razem z miliono· 
wyroi masami kobiet Polski 
Ludowej, z masami kobiet całe 
go postępowego świata - pod­
chwyciły zawołania, pod jakimi 

·dzień dzisi€jszy, Międzynarodo­
wy Dzień Kobiet jest święcony. 
Długa jest lista zobowiązań, 

jakie w ciągu ostatnich tygodni 
były podejmowane i długa jest 
lista meldunków, zobowiązań 
zrealizowanych. A główną nicią 
tych wszystkich zobowiązań, 
główną nutą tych wszystkich 
nildchodzących meldunków jest 
jedno: 

kobiety uczciły swe święto w 
sposób najlepszy i najwyiszy­
wzmożoną pracą, wzmożonym 
wysiłkiem! 

Bo właśnie pracą, podnosze· 

Obecność towarzyszy obowiąz 
ko wa. 

niem swej wydajności, podno-1 Pier~sze meldunki mó~vią o W tej walce - naszych ko· 
szeniem jakości swej produkcji, nowych kołach Li'gi Kobiet, o biet nie braknie. Z każdym 
coraz mocniej i lepiej realizowa setkach nowych członkiń tej ma duiem narastać będzie ich świa · 
ną oszczędnqścią, sumiennością sowej organizacji kobiecej, mó· domość, aktywność, :: każdym 
w pracy, walką z absencją i bu wią 0 coraz bardziej narastają· dniem więcej ich będzie w sze· 
melanct-wem - najlepiej można cej aktywności szerokich rzesz regach świadomych, aktywnych. 
czcić taki dzień, jak dziei1 dzi„ kobiecych. bojowników. Mamy dziesiątki 
siejszy. Pierwsze meldunki mówią o przodownic pracy, mamy dzie· Akademia ligi Kobiet 

Kobiety wszystkich zakładów ~etkach nowowstępują~ych w siątki kobiet na odpowiedzial-
pracy Tomaszowa podjęły zo· szeregi współzawodniczących, nych stanowiskach społecznych W środę, dnia 8 marca b. ~ 
bo-.via.zania produkcyJ'nc. w in· 0 tym, że kobiety prt.yJ·mują dłu i zawodowych i wiemy, że set- o godzinie 18 w sali Podstawo„ 

k. · tys· stana d wspo' lr1ego we_r· Szkoły Towarzystwa Pr.z", dywidualnych i' zbiorowych de gofalowe zobowiązania oszczęd ' 1 1 iące • 0 J , 

b d k . k'e 1·aciół Dzieci w Pa1bi·anicach klaracjach w zdecydowany spo' nościowe, długoterminowe zo· marszu, Y po ierun .'I m przy ulicy Pulaskieg-o 32 odbę• 
só'b manifestowały swą twór· bowiąza-nia produkcyjn~. swej organizacji kobiecej, w dzie się„ uroczysta akademia dfa 
czą, przodującą postawę. Bo je· Narastająca aktywność w pra myśl wskazań Polskiej Zjedno· wszystkich kół terenow.ych i no 
'1' t '·· 1 d d ł · ł · · · · kt • • czonej Partii Robotniczej kro· wozor2'anizowanych kół Ligi Ko s 1 us ~o~ . u owy . a_ 1m. pe mę cy, wzmagająca się a ywnosc czyć do lepszego jutra, w :::decy ~ 
praw, .1esl1 przekreshł w1e~owe społeczna i polityczna kobiety dawany sposób podnosząc swą biet przy spółdzielniach pracy. 
zacofanie i upośledzenie kobie pracującej - to wyraz ostat- ni'ezłomn:i wolę spokoi·nego, po Zarząd Gr-0dzki. Ligik Kdobiet 
+-- t t f d · · · h d · "t zaprasza na powyższą a a emię •f - 0 ona po ra 1 ane JeJ me tygo n1. ko1"owego z"yc1'a, \volę " 'alki' tk d · h d d · · · ł · · · · " o ma i zieci uczęszcza.iącyc o z1s~a1 prawa we '": asciwy 1 1e· I dz,i.ś - kiedy cały postępo· Polskę Socjalistyczną. szkoły TPD. 
dy~1e słuszny sposob wykorzy- wy świat święci Dzień Kobiet 
stac. . . . - możemy z dumą. mówić, że 

Kobie.ty wszy_stk1ch w1ększyc~ kobiety proletariackiego Toma 
zakładow zaciągnęły onegdaj szowa dobrze rozumieją swą po 
honorowe warty - Warty Po· zycję i rolę, jaką do odegrania 
koju. mają ·na dzisiejszym etapie. Ze 

Pierwsze meldunki o spełnie- rozumieją, iż wzmożona pro· 
niu przyjętych zobowiązań z dukcja, to przyśpieszanie reali· 
PZGS, „Jutrzenka", PFSJ nr. 1, =ac!; ustrojti pelnej !'plawicdli­
mówią, że wzmożoną pracą ko· wości społecznej. Że rozumieją, 
biety nasze daly państwu setki iż walka o demokrację, o socja­
tysięcy dodatkowych wartości. lizm - to walka o pokój . Że ro 
Setki tysięcy, które po podsw zumieją - ii walka o pokój, to 
mowaniu wszystkich meldun- c::olowe dnś, najbardziej istot-
ków dadzą - MILIONY! ne zawołanie. 

Kobiety • awan.su1q ...• 

l 
Sztucznego Jedwabiu pracuje ju! 
ponad i5 lat. Znają ją, jako wzoro. 
wą ·'.·obotuicę, jako aktywną dzia­
bczkę ~połeczną, jako zdobywczynię, 
I!' jf:r:nyn1 z niedawno zakończonych 
etapćw współzawodnictwa, pierwsze-

1 go miejsca i pierwszej nagrody. 

Toteż ~ zadowoleniem przyjęły 
wiadomość o awansie i;wej koleżan· 
!:i. Bo tow. Genowefa Ziółkowska. 
awansowała ze stanowiska i·obotni~ 
cy na stanowisko 11astępcy majstra. 
na swoim oddziale. 

Kola Ligi Kobiet w pabianickich PZPB 
Z rewncścią i 1111 tym stanowisku 

będzit> wzorem dla innych, Z pewno· 
llcią swym doświadczeniem dzielić 
•ię będzie w pełni zo 6Wymi koleźan· 
kami· robotnicami. Pragnie ona prze· 
cież, by oddział pracował coraz le· 
piej, wzorowo. melcf uiq o wykonaniu .zobowiq.zań Tow. Antonina Oiczakowa 

Kiedy ją odwiedzamy - zwracają 
uwagę dyplomy wiszące na ścianie. 
Jeden podpisany przez tow. Burskie­
go i tow. W endego - za długoletnią, 
ofiarną pracę, drugi - od kiere>\V• 
nict\va i Rady Zakładowej Fabryki 
Filc6w. 

Ponad 3 tysiące · Wart ·pokoju ku czci Międzynarodowego Dnia Kobiet 
Nagrody i wyróżnienia dla zasłużonych przodownic 

Kobiety z Państwowych Za­
kładów Przemysłu Bawełniane­
go w Pabianicach od wielu ty­
godni przygotowywały się do 
dzisiejszego Ś\Vięta. W siedem­
dziesiątą rocznicę urodzin Tow. 
Stalina rzuciły one hasło pełne­
go umasowienia swei or~a.niza. 
cji. Hasło to w pełni zostało zre 
alizowane i dziś Liga Kobiet w 
:PZPB liczy iponad 5 :tysięcy 
członkiń. Smiało można powie 
dzi.eć, że na palcach można po­
liczyć te lrn-biety w PZPB, które 
jeszcze nie należą do Ligi. 

Po sukcesach osiągniętych na 
dra fac umasowieni_µ swej orga­
nizacji kobiety z PZPB pomy­
ślały nad uaktywnieni-em pracy 
kół i podniesieniem poziomu i<le 
ologicznego członkiń. Wybrano 
więc nowe zarządy, iprzeprowadzo 
no wybór. Komisji Kobiecych, u· 
tworzono grupy przodownic pra~ 

r;;y społecznej. 

Silnie przyczynił się do uak­
tywnienia organizacji L. K. na 
terenie PZPB przypadta j ący dziś 
w!aśnie Międzynarodowy Dzień 
Kobiet. Nie było oddziału pro· 
dukcyjnego, nie było kota Ligi 
Kobiet, klóre by nie podjęło zo 
bowiązai'l z tej właśnie okazji. 
E:aly szereg oddzialó\\· PZPB za 
meldował ju7; o wykonaniu swych 
zobowiązai'1 produkcyjnych. 

Wachlarz zobowią.za1i był bar 
dzo szeroki. Cały szereg oddzia 
łów podjął sit~ pracować o pól 
godziny. wzglednic o golzinę 
dłużej, z których dochód prze­
znacz,ono na cele społeczne. Set 
ki tysięcy złotych uzyskane w 
ten sposób przeznaczone zostały 
oa odbudowę Warszawy, na Po 
rad•nię Przeciwgruźliczą i na 
szkoiniclwo TPD. Zobowiazania 
swe wypełniły do 6 marca: K.o· 
biety z Oddziałów I, 8, 29, 9. 10, 
tkalni - „c-·. jrapami, żloblrn, 
aprctun•, przedszkola. · 

Na draparni uszyto po godzi 
nach pracy l OO fartuszków dla 
przedszkola. Praco\vnice żłob 
ka uszyły 8 fartuchów piclęg.niar 
skich i 35 koszulek dziecięcych. 
Kobiiety z od'Clziału 9 powiększy 
ły wyko.n anie planu na luty o JO 
proc .. zaś kobiety oddziału IO o 
5 proc. Także o 5 proc. pojniosą 
swa wychiność kobiety pracuJą 
ce na oddziele 12. 

W dni ąch 6 i 7 marca stanęły 
w PZPB pierwsze kobiece War­
ty Pokoju. Dziś liczba kobiet 
uczestniczących w Wairtach Po 
koju przekroczyła znacznie licz· 
bę 3.000. Smiało można powie 
dzieć, że na terenie PZPB nie 
ma dzisiaj takie~o oddziału pro 
aukcyjnego. ani biura, gdzieby 

przy warsztacie pracy, lub na 
biurku kobiety pracu.lącej nie 
znalazła się niebieska chorągiew 
ka Ligi Kobiet - z białym go 
łąbkiem - symbolem pokoju, 
lub chorągiewką o barwach na 
rodo\Vych. 

Sale prodlukcyjne wielu oddizia 
łów udekorowane są portretami 
dostojników państwowych i przy 
wódców międzynaro1bwego pro 
letańatu. N a wielu oddziałach 
użyto d·o dekoracji sal kwiatów. 

Zarząd Ligi Kobiet rozprawa 
dzH wśród! przodownic pracy 
społecznej, w liczbie około 200 

• 

egzemplarzy, broszurkę pt. „Ko· 
biety w walce o .pokój". 

W dniu 11 marca wszystkie 
kobiety . pracują.ce w PZPB 
zbiorą się na wielkie.i akademii 
dla uczcz~ia ś)Vięta Kobiet, 
która odbędzie się w sa1i 
teatralnej P. Z. P. B. przy 
ulicy Traugutta 4. Akademia 
ta będzie miała ba.rdzo pod­
nio.!ły charakter. Oj'z.oaczonych 
zostanie na akademii kilkadzie­
siąt kobiet - prz.odownic pracy 
i przodownic pracy społecznej. 
Nagrody pieniężne otrzyma 30 
najstarszych ·pracownic za kła-

dów i ponadto 40 prz9downile, 
nie licząc Hcznych dyplomów za 
pracę społeczną i zawodową. 
Na akademii nastąpi wręczenie 
brd~ru „Sztandar Praćy'' z.nanej 
przodownicy z przędzalili _pzpB 
- tow. Natalii Myśliwiec. Po 
akademii odbędzie się bogata 
część artystyczna1 w ramach któ 
rej zostanie wystawiona m. in. 
sztuka J. Priestleya p. t „Pan 
inspektor przy~zedł". 

Podobnie jak PZPB, J:icz:ne 
inne pabi·anickioe fabryki i z.akia 
dy pracy święcą uroczyście dzic­
sie jsiy Dzień Ko·bieL 

•.. Za długoletnią., ofiarną pl'l\cę ... 
Tow. Olczako.wa pracuje już 55 lat. 

rn lat przy warsetacie, 55 lat w fa.­
l;rycznych murach - to potężny 
szmat czaau. A mimo tego - jeszcze 
dziś ww. Antonina jest wzorem dla 
mnych pracownic. Nie ma akcji, w 
której by jej zabrakło. Była jedną 
z pierwszych, które podjęły zobowią.· 
1.1mią prz~d dniem 8 marca. Ta 7.<\• 

służona. skręcarka - jedna z pierw­
$zych zobowiązał'a się podnieść swą 
dotychczasową. wydajność jeswze o 5 
procent. I zobowiązanie realizuje, 

Polska Ludowa oce.niła jej twórczą 
po~tawę. PoJ,ku Ludowa "yróźniłn 
jłl, pl'zypinają.c do jej piersi Srebr· 
ny Krz~rż Zasługi. 

Tow • .Janina Rybak 

Smięto Kobiet UJ Wilanowie 
lifie zawsze awans wa.runkowany jest 

wyslugą lat i nie zaw;;ze pełnię kwa· 
lifikacji zdobywa się długoletnią pra­
cą . Tow. Janina Rybak z Fabryki 

I 
Sztu<'znego Jedwabiu pracuje w „Je· 
dynce" dopiero od roku, Przedtem 
nigdzie nie praco"\vała. 

Nagrody i awanse dla przodujących robotnic I w ciągu jednego roku nie tylko 
wysunęła się na czoło pracownic, ale 
<>WYlll sumiennym, wzoro'W}"IU stosun 
kiem do pracy, a równocześnie ak­
tywności~ społeczną - zasłużyła na 
iniano prawdziwie wzorowej i·obot. 
nicy. . 

W niedzielę, w robotniczej 
świetlicy Fabryki Sztucznego 
Jedwabiu odbyła si~ u roczysfa 
akadr;mia 7. okaz.ii Międzynaro 
dowego Dnia Kobiet. 

Urnczystość zagal!a sekretarz 
Rady Zakładowej PFSJ Nr. I 
ob. Janina Piwowarska. po 
czym przewodnictwo objęła 
przewodnicząca fabrycznej orga 
nizacji L, K. - tow. Maria Lasz 
czyk, a w prezydium zasiadły : 
przie<lstawicielka Zarz<Jdu Woje 
wódzkiego L. K. - tow. Jóźwia 
kowa. przewodnicząca Zarządu 
Mic jf;kicgo L. K. - tow. Za­
krzewska, przodownice pracy -­
Ju.tia Smo!a.rczyk, Hcfona No -
wak. Helena Oczkowska, przed 
stawicielka gminy· Gorzkowice, 
z któr<) załoga „Jedynkj" nawiiJ 
zała ostatnio kontakt - ob. Ja­
nina .Jaśkiewicz oraz ::>ekretarze 
Miejskiego i F abrycznel!O Kom i 
ktu PZPR - tow. Balcerski i 
Jędrzejczak. · 

\V części oficjalnej referat o­
koliczności.owy wygłosiła tow. 
Jóiwia lmwa, która omówiła zdo 
bycze kobiet, jakie za~waranto 
wal im U$trój <l'emokracji ludo­
wej, a których osta.teczną pełnię 
da ustró j socjałistyczny. W dal· 
szyrn ciągu przemówienia pre­
legentka nakreś.Jiła za<lania ko­
biet pracujących w walce o po 
kój i w walce o przedterminowe 
reaJizowanie planów produkcyj· 
nych, które sa najbardziej istot 
nym wkładem w walkę o pokój. 

Przykładem, wzorem w walce 
i pracy dla pracujących kobiet 
polskich - niech będą bohater­
skie kobiety Związl\u Radizieckie 
go. Bohaterskie w Jatach budow 
nictwa SO'cjaJiizmu, bohaterskie 
w latach Wojny Ojczyźnianej 

bohaterskie dziś, w okresie od'bu 
dowy i w okresie zaostrzającej 
się walki z międ·zynarodowym 
obozem imperialistycznym. 

Kobiety nie chq wojny -
zakończyła mówczyni. Prole­
tariuszki ~a1ego świata, zwi<)Za 
ne braterstwem i więzami rob~ 
ciarskiei solidarności - stano· 
wia potężn~1 silę, która stanie się 
tama dla krWa\\'ych planów an 
glo - amerykańskich podżegaczy 
wojennych. 

Po przemqwieniu tow. Jóź\Via 
kowej zebrnne kobiety jednogło 
śnie przyjęły rezo l ucję, które.i 
tekst podajemy obok, następnie 
wyróżniającym się w pracy społe 
cznej i zawodowej robotni(!Om 
wręczone zostały dyplorr.y i nagro 
dy pieniężne. Dyplomy otrzymało 
ogółem 30 pracownic, a nagrody 
pieniężne, na łączną sumę 130 tys. 
złotych - 32. Poza tym robotni 
ce wręcz.yty obecnym na uro­
czystości przcd·stawicielkom ko 
biet wiejskirh upominki książ­
ko1:1:e. Przypadł~· one \\' udzia­
le ob. ob Janinie Jaśkiewicz;. 
Irenie Kulużnej, Walerii Kurek, 
Wła-1vslawie Pielużek, Janinie 
Mali-5z.ewskiej i Zofii Malczew­
skiei. 

W ctęści artystyoznef ze­
spół ~wietlicowy -wystawi! .dra 
mat Kobry1]3kiego pt. „Matka 
Sanvaqe" oraz dał urozmaicony I 
program tari-ca, śr>iewu i dekla­
macji. 
Uroczystość. na której przy· 

była ludność szczelnie wypeł­
niła salę świetlicy, stała się 
wspaniałą manifestacją pra· 
cu jących kobiet „Jedynki" na 
rzecz walki o pokój, na rzecz 
1>rzyśpieszenia naszego marszu 
do socjalizmu 1 szczególne wra 
żenie wywarła ona 11a trzynasto 

osobow€j delegacji kobiet wiej­
skich. 

Swa obecności ii za<lokumen 
towa!)1 one, iż w walce o wspó1 
ne sorawv obok robotnicy fa­
brycŻnej 'staje gospodyni wiej-1 
ska i robotnica rolna, że sojusz 
robo{nic7o - chłopski jest rów 
nież elementem walki o pokój, 
że "'O i usz ten przyśpiesza spo· 
łeczną i go~poj'ąrczą przebudo~ 
wę Polski. 

1 ow. Genowefa Ziółkowska 
Zm~ją ją dobrze robotnice kre]Jy. 

Przecteż w Tomaszow~kiej Fabryce 

POSTAN All' IAIBJI ••• 

Toteż i ona z okazji Międzynaro­
dowego Dnia Kobiet została eh1ubnie 
wyróżniona. Wczoraj jeszcze robot­
nica - dziś awansowała na stano• 
,;isko zastępcy majstra.. 

I( elnerka-przodownica 

My, kobiety zrzeszone w orga-· wej dążyć do podniesienia ja . 
nizacji Ligi Kobiet, pracujące w kości i wydajności produkcji ' 
Państwowej Fabryce Sztucznego oraz lepszego wykonywania I 
Jedwabiu Nr 1 w Tomaszowie baz akordowych. 
Maz., zebrane na uroczyste] aka-• Rozwijać w pracownicach 
demii z okazji Międzynarodowe- zakładu potrzebę szkolenia za 
go Dnia Kobiet - solidaryzu1·ąc wodowego oraz ambicje l'acjo 

nalizatorskie. 
się z kobietamf" całego postępo- Upowszechniać wśród ko-
wego świata postanawiamy: biet masowe współza.wodnk-

Walczyć o trwały pokój, Z'ł wo pracy. I 
grożony przez knowan~a impe Dążyć do wysuwania więk- · 
rialistów angloamerykańskich. szej ilości kobiet na kierown1-
Sze-ayć wśród kobiet pracu cze stanowiska. 

jących idee miłości i brater- Interesować się lepiej nii do 
stwa dla krajów demokracji tychczas wszystkimi placówka 
ludowej ze Związkiem Ra· mi socjalnymi na terenie za~ 
dzieckim na czele. kładu, a mianowicie: żłob-
Dążyć pod kierownictwem kiem, przedszkolem i kolonia-

Polskiej Zjednoczonej Partii mi wakacyjnymi.. 
Robotniczej do wzmocnienia Otoczyć troskliwą opieką 
władzy ludowej, il przez to pracującą matkę i jej dzieci 
do 1JOd11iesienia dobrobytu W bieżącym roku przyjąć 
mas p~acujących. do Ligi Kobiet wszystkie nie 
Wciągać jak najszersze rzP.- zrzeszone kobiety zatrudnione 

sze kobiet do wytężonej i wy w naszym zakładzie. 
dajnej pracy nad realizacją Niech żyje międzynarodowa 
Planu 6-letnieg.o, jako drogi walka kobiet o utrwalenie poko~ 
do pomnożenia sił obozu po- ju światowego! 
koju i szczęścia ludu pracują Niech żyje obóz pokoju pod 
cego. przewodnictwem naszego wodza 

Na odcinku .w.acy ~.wodo-_, ..._ Wielkiego Józefa Stalina•! 

Ob. Jad.wiga Stasiołek 

Nie tylko przy produkcyjnyn1 
warsz.tacie pracy nal~y jak najle­
piej pełnić swe obowiąl!'Jld i nie tył. 
ko pny maszynie można zdobywać 
t?tuł i;izodownicy pracy. W każdyn1 
zawodzie można swe obowiązki 'Wy· 
pcłniać wzorowo i za&t'użyć na. pełne 
uz.nall1e, 

Oe .• Jadwiga Stasiołek jest kelner­
~ą. Jej miły · uśmiech, grzeczną 
t spr!l\«ną ol:>;iługę - znają chyba 
ws~y3cy bywalcy Góspody Spółdziel 
czej. 

Nic więc dziwnego, łe między wy. 
różnionymi pracownicami Powszech. 
nej Spółdzielni S!J<l'Żyweów znalazła 
się op. Ja<lz\a. Za6'łużyła. na to. z.a.­
r.bżyła ućzeiWie 1- tYtuł pr.iodow;. 
~cy, ~ 
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W szkole radzieckiej 
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Z ·E SPORTIJ 

. Cisza pod ligowymi koszami 
będzie do 25 bieżącego miesiąca trwać 

,) 

Co pisała prosa łódzka 8 mareo 1930 r. 
WZROST WPLYWóW PA~TII 
KOMUNISTYCZNEJ NA WSI 
„Głos Poranny" w dłuższym ar-

tykule donosi, że podczas wyborów 
uzupełniających w okręgu sandomier 
~1.:im na listę pa1·tii komunistycznej 
padło ~ztery i pół tysiaca głosów. 
W okręgu tym - pisze gazeta 
nie ma żadnych fabryk, nie ma miej 
skiego proletariatu. ,1Wynik powyż­
szy jest dowodem niesłychanego 
wzrostu i;ił komunistycznych w kra­
ju, opanowanym przez nędzę i •bez.· 
robocie". 

MARSZ GŁODOWY 
NA ł,óDź 

~-l~~i 
. 1.\i;';:'J~,VO\\l IEA1:R 11.55 (Ł) Sygnał - chwila rnuzy-
un. SI EF AN A JARACiA ki. 12.04 Dziennik południowy. 12.25 
„ (ul. Jaracza 2~) Przerwa. 13.30 (L) Chwila muzyki. 

Dz1s, o g?dz. 19,15 sztnk~, Leo~a 13.35 Audycja szkolna dla klas X­
Kruczkowsk1ego pt. „Odwety w dtu XI. 14.00 „Prawo i życie". 14.15 (Ł) 
g;ej wersji. Komunikaty. 14.20 (Ł) Muzyka Mo-

p AŃ'STWOWY zarta. 14.55 Koncert solistów. 15.30 
TEATR POWSZECHNY ,.O połowach śledzi". 15.50 Muz~rn. 

(ul. Obrońców Stalingradu 21, 15.55 (Ł) Chwila muzyki. 16.00 Dzfon 
tel. 150·36). nik popołudniowy. 16.20 (Ł) Aktual-

Codziennie o godz. 19,15 „Niemcy" ,1ości łódzkie. 16.25 (Ł) Przemówie­
L eona Kruc11kowskiego z Karolem r.ie wiceprzewodniczącej Zarządu 
Adwentowiczem w roli prof. Sonnen Wojew. Ligi Kobiet ob. H. Duniako­
brucha. wej. 16.35 (Ł) Kwadrans arii opero· 

wych. 16.50 (Ł) „Mała". 17.00 Kon-
l>AŃSTWOWY TEATR NOWY cert. 17.45 Reportaż dla świetlic mło-
(DaszyńskiegQ 34, tel. 181-lł4.) c'zieżowych. 18.00 „Z kraju i ze świs 

O gotlz. 18 „Brygada szlifierza ta". 18.15 Muzyka. 18.40 „Wszechni-
Karhana", ca Radiowa" kurs I - wykład z cy-

Zniżki ważne. klu: „Nauka 0 Polsce i geografia 
TEATR K0)1EDII MUZYCZNEJ Polski". 19.00 Audycja dla wsi. 19.15 

„LUT~IA" Koncert. 20.00 Dziennik wieczorny. 
(ul. Piotrkowska 243) 20.40 Muzyka . . 21.00 Koncert Chopi-

środa, dnia 8 bm. 0 godzinie 19.15 nowski. 21.30 (Ł) Montaż z ~ntral-
„Królowa przedmieścia". nej Akademii zorganizowanej z ok!l-­

zji Międzynarodowego· Dnia Kobiet. 
PAŃSTWOWY TEATR żYOOWSIU ?2 OO (Ł) Wiadomości sportowe. 

(Łódź, Jar11cza 2) ~.2.05 (Ł) Chwila muzyki. 22.13 (Ł) 
8 marca o godz. 19.30 3 akty Szo- . Program lokalny na jutro. 22.15 Mu­

lem Alejrhema_ „Jaknehuz", „Oj!em' zyka. 22.20 Koncert z Pragi (Czecho-­
Habo", „Menszn" w reżyserii Idy Ka • . stowacja). 23.00 Ostatnie wiadomo­
mińskiej (dla Ligi Kobiet przy żTK). ' f.ci. 23.10 Program na jutro. 23.15 

„Symfonie Beethovena". 24.00 Za koń 
czenie audycji i Hymn. PAŃSTWOWY TEATR LALEK 

„PINOKIO" 
(Łódf., u1. Nawrot 27, tel. ·135-74) TEATR „OSA" 
środa godz. 9.30 i godz. 12.00 wi-, (Traugutta 1, tel. 272·70) 

dowisko dla szkół pt. „Hi3toria ca· O gorlz. 19,30 ,,Romans 'l wnde-
Ja o niebieski~h migdałach". wilu" z T. We~olowskim. 

·111• 
-~-ADRIA - dla młod:dei;y (Stalina 1) REKORD (Rzgowska 2) „Chłopiec 

„Skarb" godz. 16, 18, 20 z przedmieścia" dla młodz. godz. 
BAŁTYK (Narutowicza 20) „Ziemia 16, „Cyrk" - godz. 18, 20 
woła" ~;odz. 16, 18.30, 21 STYLOWY (Kilińskiego 123) 

BAJKA (Fr8nciszkańska 31) „Du- „Ostatni etap" - godz. 18, 20,30 
browski" godz. 18, 20-· ~WIT (Bałucki RynE>k 2) „Sumie-

W 11.dze koszykowej mamy obecnie przel'wę. W związku z mec-za· 
mi naszych reµl'ezen tacji (żeńskiej i męskiej) z CSR, po· 

1vołano najlepsze za1yodniczki i zawodników na obóz. 

G. ŁKS-Włók­
niarz 

7, K<Jiej arz 
(Tornń) 

19 

18 

8:11 864:855 

8:10 871:896 

Vhnowienie zawod<>w o mistrzo­
~two Jigi koszykowej nastąpi dopie· 
ro 25 marca hr. Dla łodzian będzie 
to o tyle ważne, ie w dniu tym spot­
kają się lokalni rywale w rewanżc>­
wym meczu. Pierwsze, jak wiadorno, 
spotkanie zakończyło się zwycię­
stwem ŁKS· Włókniarza różnicą jed­
nego punktu. Potem Spójnia w cia­
;i:u kilkunastu tygodni czarowała wi­
iownię łórlzką swymi sukcesami. 
O:>tutnio ŁKS Włókniarż . wykazuje 
pop1·11wę formy, tak, że mecz rewan­
żowy zapowiada się niezwykle inLe· 
!·esttjąco. 

KTO WYLECI Z LIGI? 
A kto spadnie do klasy okręgo­

wej? AZS (Kraków) oraz Stal ze 
Świętochłowic. · 

Po uwzględnieniu ostatnich wyni­
ków, t ilbela przyjęła następujący wy­
g-ląd ; 

Czy nBawełna" 
wejdzie do II ligi 

bokserskiej 
Rozgrywki prowadzone. w trz~h 

grupach o wejście do .drugiej ligi 
bokserskiej zostały już zakończone. 
W grupie drugiej pozostał jeszcze 
do rougrania decydujący mecz w Ło­
tlzi pomiędzy Bawełną a Włóknia. 
rzem z Kalisza. Sądzimy, że spotka­
nie to, rozegrane dopiero w kwiet· 
:iiu, r.akończy się ;cwycięstwem ło· 
dz i an. 

W grupie pierwszej zdecydowanie 
wysunęła się na czoło „Lublinia.n, 
ka", a w trzeciej - Gwardia. wroc­
ławska wyprzedzila rywala swego -
Budowlanych z Mysłowic jedynie 
!'óżnicą odniesionych zwycięstw. 

W grupie czwartej prowarlzi Gwar 
dia - Koszalin. 

A oto ostatnie t.abelki; 

Grui>a I 
6 Lublinianka 

Gwardia Rzeszów 
Legia W-wa. 
Kolejarz OlS<Ztyn 

6 
6 
6 

12:0 
8:4 
4:8 
0:12 

Grupa II 
Bawełna Łódi 3 
Włókniarz Kal. 3 
Stal Raków 4 

Grupa III 
Gwardia Wrocf 4 
Budowlani Mysł. 4 
Gwardia Kraków 4 

Grupa IV 

5:1 
5:1 
0:8 

6:2 
6:2 
0:8 

Gwardia Koszalin 4 5:3 
Zwią.zk. Chehnia 4 4:4 
Spójnia Tczew 4 3:5 

Rozgrywki międzygrupowe 
się dopiero na jesieni. 

73:23 
56:10 
51:43 
12:84 

28 :20 
28:20 
24:40 

46:16 
41 :23 
7:55 

29:33 
35:29 
30:32 

odbędą 

TABELKA 
1. Kolejarz 

(Poznań) 
20 16:4 973:750 8. Związko­

wiec Warta ' 
19 8:11 778:841 

2. Spójnia 
(Gdańsk) 

17 13:4 

13:4 

706:564 9. Ogniwo 16 6:10 613:668 
Cracovia 

3. Spójnia 
(Łódź) 

4. AZS 
(Warszawa) 

17 

16 12:4 

903 :781 JO. Kolejarz 
(Ostrów) 

791:570 11. AZS 
(Kraków) 

18 6:12 556:705 

15 3:12 477:697 

5. Gwardia · 17 
(Kraków) 

9:8 670:624 12. Stal 15 
(Świętochłowice) 

2:J 3 560:811 

~~~~-*-~~~-

Łódź czyni gorqczkowe przygotowania 
na przyjęcie najlepszych pływaczek polskich 

w nadchodzącą i n~eodbz~~~ 
lę Łó,'.ź będzie terenem dwudniowej 
rewii najlepszych pływaczek pol­
skich. Na basenie „Ogniska" roze­
grane zostana zimowe mistrzostwa 
Polski, po których opinia sportowa 
Łodzi spodziewa się wielu emocji i.„ 
wielkiego sukcesu łodzianek. 

- Jak postępują przygotowania 
do mistrzostw ? - pytamy prezesa 
ŁOZP, mgr: Leśniew.>kiego, któ1·y 
JUŻ od kilku dni nie ma czasu ani na 
obiarl, :mi na kolację. · 

- Komitet Honorowy mamy wy­
typowany, pisemka w sprawie na­
gród porozsyłane, hotel i stołówkę 
prawie zapewnione„. 

Dalszy potok słów naszego roz.· 
mówcy „stopujemy'' gwałtownym 
chrząknięciem. 

- Pre>zesie utoniemy! Zwolnijcie 
nieco tempo, bo nie nadążymy noto­
wać. 

Rozmówca nasz nieco ochłonął. 
Szybko wyciągamy notes i ołówek. 
Notatkami naszymi dzielimy się 
dziś z wami. 

.„Komitet Honorowy zo:!tał wyty­
powany. Napłynęły już nawet pierw 
sze pise1nka, wyrażające zgodę po­
proszonych doń osób, między innymi 
dyrektora WUKF. 

„.Pisemka w sprawie nagród roze-

Ze .sportu związkowego 

->łane. Odpowiedzi na te pisemka na 
razie brak, miejmy jednak nadzieję, 
że nagrody napłyną.„ 

„.Znwodniczki zamiejscowe startu­
,;ące w mistrzo;;twach, zakwaterowa­
ne zostaną. W · hotelu TPŻ, stołować 
się zaś będą w „Ognisku". 

.„Prz1jazdn zawodniczek spodzie­
wać się nalei:y najpóźniej w piątek. 
Przyjedzie ich prawdopodobnie oko­
lo 50„. 

... Najgroźniejszymi z nich dla na­
~zych ~:vrcnel.;: mają być ślązaczki 
z „Polonii" bytomskiej i ... poznanian­
ki ze ,.Spójni''. .. · 

„.Rozkład mislrzostw wy~lądać bę­
dzie nZ;stępująco: w sobotę i niedzie­
lę przedbiegi odbywać się b~dą rar 
no w godzinach od 10 do 12. Finały 
przedbiegów rozegranych rano odby­
wać się będą. tego samego <inia wie. 
czorem o godzinie 17. 

.„Komisj~ sędziowską wyznaczy 
ł'olski Związek Pływacki. Łódź bę­
dzie prawdoporlobnie repre:>:entowana 
przez 6 arbitrów. . 

•.. Mistrzostwa będą połączone I 
z XX-leciem Łódzkiego Okręgowego 
Zwią:zku Pływackie1?0, który roczni­
cę tę będzie obchodził w tym roku. 
· .„Mistrzostwa otrzymają m·oczyste 
ramy organizacyjne. Ba$en „Ognis­
ka" ma nas olśnić swą „galą". 

.„Bilety na mistrzostwa będą już 
w przedsprzedaży od czwartku. 

„.Nastroje wśród organizatorów 
mistrzostw są dobre. Wszyscy liczą 
na pierwsze miejss:e łodzianek - za­
wodniczek ŁKS-Włókniarza. 

gimnastyka przyrządowa jest ot.a· 
czana spedalną troską. 

Sport w Bułgarii 

Piłkarze przystępują 
do walk mistrzowskich 

SOFIA. (obsł. wł.) - Tegoroczne 
rozgrywki piłkarskie o mistrzostwo 
Bułga1·ii 1·ozpoczną się w nadchodzą-
cą niedzielę, 12 bm. \V I l idze grać 
będzie 10 najlepszych zespołow krµ­
jowych 10 dalszych drużyn ucz~stni­
czyć będzie w rozgrywkach: n ligi 
podzielonej na dwie gn.1py: północna 
i południową.. Oprócz teg·o odbywać 
się będą mist rr.ostwa okręg-owe. 'vV 
każd;ym z 14 okręgów będzie w nich 
brało udział po G dmżyn. ·\Vprowa­
r•zoną w tym i·ok\1 innowacją są roz­
gxy\~ ki drużyn rezerwowych zes-po- ' 
ł5w, g1·ających w I Lidze. 

Odbędą. się również rozg'l"YWJ\l 
o puchar Armii Bułgarskie.i, do któ­
rych mogą zgłaszać udział drużyny 
pił karsk ie z całego kraju. 

Niedawno bawił w Wa;·'>zawie na 
zebraniu Polskiego Zwią7,ku Boljser­
skiego pre·zes ŁOZB, ob, Ejme, któ­
ry przywiózł nam przyjemną nowin­
kę. 

Jak wiadomo, Polski Związek Bok­
serski obchodzić będzie w tym roku 
?.O-Jecie swego istnienia, w związku 
·z czym w maju odbędzie się w War. 
szawie wielki międzynarodowy tur­
niej bokserski z udziałem wielu za­
granicznych reprezentacji państwo­
wych. Otóż dzir:ki staraniom ŁOZB, 
dwie najsilniejsze reprezentacje 
państw obcych, startujące w War­
szawi'!, wystąpią. xównież w Łodzi, 
która znów z kolei obchodzlć będzie 
25-Jecie ŁOZB. W czasie od 11 marce. do 2 kwiet­

nia odbędą się na terenie całego kra 
ju wybory .do zarząd6w okręgowych 
zr:::eszeń sportowych. Og6łem w cią­
gu ·tycr. trzech 'tyg~dni odbędzie się 
180 zebrań z udziałem 6000 delega­

tów. 

~Od koszem i przy siatce 
Wybory mają na celu wprowadze­

r.ie co władz zrzeszeń· nowego akty­
wu · spo1·towego, który zagwarantuje 
dalszy rozwój wyehowania fizyczne­
go w sporcie związkowyn1. 

* 
Główny Komitet Kultury Fizycż.. 

nej ?iatwierdził nowe ba1"\:vy zrzeszeń 
~pol'towych. Sportowcy związkąwi po 
raz pierwszy zaprezentują nowe bar­
wy zrzeszeń podczas defilady w dniu' 
święta Pracy. 

;,Pierwsze galopy" 

podadzą sobie ręce Unia z Włókniarzem 
W najbliiszą. sobotę, dnia 11 mar­

ca br., w sali Ogniska odbędą się 

zawody pomiędzy reprezentacjami 
zrzeszeń Włóh.-uiarz - Unia w pił­

ce siatkowej i koszykowej drużyn ko­
biecych i męskich. 

Włókniarzu siatkarzami ZKS Włók­
niarz z Bielska, a Unia siatkarzami 
i koszykarzami z Krakowa i Gliwic 
oraz Bonikowskim ze Zgierza. 

Początek zawodów punktualnie 
o godz. 18. 

r- Gł.OS 
I Organ t..ódZlde~o Komitetu I Wole· 

wódzltlego Komitetu Pol.sldeJ Zfe· 
duoczoneJ Partii RobotulczeJ 

Bedagnlel 
&OLEGJUM nEDAXCY.JN& 

. 'l'elelo1171 
Red.akt.or naczelny 
Zastępca red. nacze'h!ego 
Sekretarz odpowiedzialny 

21S-lł 
:na-Il! 
2l!HlS 
Sllł-%5 Dział partyjny 

wewn. 10 

ligowców kr.akowskich 
KRAKÓW (Obsł. wł.) Przygotowu­

jąc się do zawodów o mistrzostwo Li 

Trzon reprezentacji zrzes.zeń będą 
stanowiły kluby łódzkie w oparciu 
o ŁKS-Włókniarz i ZKS-Unia-Che­
mia. Do najciekawszych spotkań bę-

2ą należały spotkania w siatkówce 
tak kobiecej, jak i męskiej. Unia wy­
~tą.pi w tym spotkaniu z reprezentant 
Y.ami Polski, Zakrzewską i l{ubia­
kówną oraz ·nowo pozyskaną Skrodz­
ką z ZKS Spójnia. Włókniarki prze­
ciwstawią swoJ normalny skład 

t. rewelacyjną Gizią Serwatkówną. 
Zespoły męskie zostaną zasilone we 

Dział korespondentów rpbct* 
s>iczych 1 chłopskich ora2 
re'dalttorów icazetek łcien· 
nych 21ł-42 

Dział mutacji 22W9 
Dział miejski l sponowY 25ł-%1 

(;;DYNIA (Daszyńskiego 2) „Pro- nie" godz. 18, 20 
" ran1 ~'-tualno.s'c1· kraJ·oun•ch 1· za· gl, Oaniwo Cracovia i Związkowiec 
"' "'" „" TĘCZA (Piotrkowska 108) I b ' ~ 
granicznych Nr 10" - godz. 11, 12, ' d 1 30 18 30 ?O 30 rozpoczę y o oz Garbarnia rozegrały towarzyskie me Skrodzka zm1"en"1ła 

Lekkoatletki wewn. ł l 11 
Dział ekonom1c11117 211-ll 
Dział tabrycmy 216-10 
Dział rolny 254-21 

13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 .,iiOO ccm' go z. 6· ' · ' ~ · . S · • • TA s· k' · 40) D · W zczec1n1e cze piłkarskie z mistrzami rundy je-
HEL (Legionów 2) dla młodzieży · TRY ( . ien iewicza " zieei b J I b 

1. " d 16 18 20 SZCZECIN· (obsł. wł.) 6 bm. siennei· krakowskie1· klasy A. ar wy t U owe 
„Dusze czarnych" godz. 16, 18, 20 u icy go z. , , 

wewn. 8 
1'1%-Sl BcdalccJa nocn:t 

Ko lp orłal. 

MUZA (P?-bia:mcka 178) „Niebezpie WISŁA (Daszyńskiego 1) rozpoczął się w Wojewódzkim Ośro_d Cracovia pokonała po wyrównanej Doillkonała siatkarka ZKS Spójnia 
czeństwo śmierci" godz. 18, 20 „Pustelnia Parmeńska" - II seria ku KF w Szczecinie ogólnopolski z1- grze. Koronę 3:2 (0:0) zdobywając z Łodzi otrzymała zwolnieme ze swe 

l.ódt, Piotrkowska '10, tel. 222~ 
Administracja :eo-u 
Ddal ogłoszefl: t.ódt. Plotrkow· 

POLONIA (p. 1. k k 67) T d 17 19 21 mowy obóz s•zkoleniowy dla lekko- go macierzystego klubu i zasiliła bar 
10 r ows a „ orpe- go z. , , bramki przez Bobulę Poświata i Raj- K C · 

dowiec Nieugięty" godz. 17, 19, 21 WŁóKNIARZ (Próchnika 16) :itletek. Bierze w nim udział 10 za- ' wy Z S Unii- bemit. Przejście za-
lka 5$, tel. 111-51 1 Uł-'15 

Wydawca nsw ..Prasa„ 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) „Awantura na wsi" wodniczek: Słomczewska i Pe.s·ków- lara. wodniczki Skrodzkiej do Chemii w· 
" od 8 20 16 30 18 30 20 30 na z Łodzi Moderfrwna z GdailSka, Garbarnia' wygrała z Kolejarzem dużym stoµniu w..:mQcni sz~regi mi-

.&dr. ·acd.: t..ódt, Ploukowsk& 16, 
W-cle piętro. 

Dndr. Zakł. Graf. RSW "Pralla" 
it.Qclt. uL Zwtrkt 17, UL ZOl!-62. „Konstanty 7.ai;lonow g z. 1 , godz. . , . , . ' 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) „Pu- WOLNOść (Napiórkowskiego 16) Gościniakówna, Sino1·adzka i Gbur- Olsz. 10,0 (5:0). Bramkami podzielili strza Polski, gdyż drużyna ta odczu-
steinia Parmeńsh.a" I seria godz. „Pustelnia Parmeńska" Il seria. kówna z Pomorza, Bregulanka i G~ się: Glajcar - 3, Bożek, Nowak i wała właśnie brak ·~cinajficych za-

, d 16 18 20 bolisó'\'na ze śh~ska, Konikówna I Parpan -· po 2 oraz Bieniek - l. wodniczek. Skro<lzką u jrzymy już w 
P.OMA (Rzgowska 84) „Konfronta· ZACHĘ'rA (Zgierska 26} z Krakowa oraz Cieśli ·owna ze Obie drużyny ligowe wystąpiły w naJ 1ż.~zą so ot~ w ~po~rnmu repi;e-18, 20 go z. , • .k . I ·br b l . 

cja" godz. 18, 20 „Czarci żleb" godz. 18, 20 Szczecina. pełnych składach. ze-nU\eJJ zrzeszen Włokmarz - Uma. D-1-150711 
•• „„ •.•.•••.•..••...•••..•.•.• „ .. „ ........•.. „ ...•..•..•..•..••........... 1o1••················ .•••••.••••• „„ .......................... „ ..•.• „ ................................. •.c• , ••••• „ ••••••• „ ...•. „ •...••..•.....••.•... „ ................................................................. . 

Brać g o, t ego pl ugawego purbę! 
Z astra stał, nie ruszając się. Gdy Beludżowie podbieg1i ~o .nie-" 

go, jbdnym skokiem, prawie bez rozbiegu. frunął nad ogniskiem. 
Dylo t o t ak niespodziewane, że ludzie, stojący po drugiej stronie 
o gnia rozstąpili się. Ale natychmiast rzucono się za nim w pogoń. 
() dwedzieścia kroków od nich stały ustawione w kilka r.zędów, 
krgony obozowe. Rusznikarz ukrył się pod nimi. 

- Tam, tani! - wołali Beludżowie. 
Kilku ludzi skoczyło za zbiegiem pod koła wozów. 
Zastra szvbko zmienił w ciemności kierunek i uciekał już w inną 

s\ronę. Szeleszcząc po trawie bosymi nogami, przebtegł tuż kolo 

r amion Leli. 
.,Uciekaj szybciej" - zdążył jej szepnąć. . . 
I rzeczywiście Beludżowie rozsypali się już w e wszystkich kie­

. runkach i przeszukiwali krzaki. Lela uniosła się cicnutko i po­
pc:;dziła przed siebie. 

W zamieszaniu za1pomniała nagle, gdzie jest kanał i gdzie po­
w inna skręcić. Zdawało sie jej, że biegła w kierunku odwrotnym 

- ·od kanału. Dlugi szereg armat, przykrytych płótnem żaglowym 
zagrodził jej drogę. Pobiegła naokoło, skręciła za jakieś drewnia· 
ne budki i niespodziewanie dla siebie znalazła się pośród oficer­
skich namiotów. 

Było ich dużo. Namioty sypialne, namioty jadalne. namioty 
gościnne, wiel'ki czworokątny namiot kasyna ·oficerskiego - całe 
miasto, białe, szeleszczące płótnem. miasto. Dokąd tera.z iść? 

Lela stała w wąskim przejściu, nie wiedząc, dokąd zawrócić. 
- Kogo szukasz? - krzyknął do niej groźnie jakiś przecho· 

óący żołnierz. · . 
- Pułkownika Harrisa! - szybko odrzekła. - Przysłano mnie 

do jego stajni. · 
- Czy nie ma pułkownika w jego namiocie? 
- Nie. 
- o. idzie właśnie! Pewno na naradę do generała! 
Z drugiej strony kroczył w ich kierunku wysoki oficer z. krótko 

podstrzyżonymi jasnymi włosami. 
Młody Hindus, pragnący dostać się do stajni pułkownika, zbladł 

m.gle i szybko odskoczył w bok, za namiot. Pułkownik był już 

o parę kroków. 
Lela położyła się na ziemi i podpełzła pod narożną płachtę ja­

kiegoś namiotu. Wewnątrz pachniało drogim tytoniem i wonnymi 
esencjami. 

Płóc i enne ściany namiotu były podwójne - tak się robi zawsze 
w Indiach, aby uchronić się od slo1i.ca. Między jedn ym a drugim 
vlótnem było około stopy wolnej przestrzeni. w tej przestrzeni 

'f,umieściła się Lela. 
j Poprzez drugie płótno widziała cienie ; w przyćmionym świetle 
pochylały się czyjeś głowy. To na radzali się sahibowie. · 
~ Leli mocno zabiło serce. ' 
J - Czy można wierzyć tej st arej małpie? - mówił czyjś dźwięcz 
ry głos tuż przy płótnie namiotu. 

- W każ.dym razie należy zwrócić uwa.gę na ostatnie propoZy• 
c_:e s zacha! - mówił drugi głos, skrzypiący i apa tyczny. A może 
stary łotr nie kłamie? Trzeba to dobrze zrozumieć. Jeśli stary 
m e llże i neczywiście jest gotów otworzyć n aszym wojskom br.amy 
pałacu od strony r zeki, to taki plan szturmu, w poróvma n it!' z po­
przednim planem jest dla nas o w ie-le wygodniejszy. P o p ierwsze, 
w takim wypadku nasze le w-e skrzydło będzie opierać się o rzekę, 
a więc z lewej strony będziemy zab ezp iccr.en i. P o dn(gie ... 

„Gdyby szczupak mógł przemówić, miałby na pewno tak i właś· 
nie głos" - pomyślała Lela. 

To mówił Chamberlain. 
Neville Chamberlain wyleczył si ę już z r any i brał udział w ra­

dzie wojennej. Opracowywano ostate czny plan sztu rmu w arowni 
Delhi. • 

- ... po drugie, - ciągnął powolny głos, - jeśli b ez przeszkód 
v:edrzemy się do pałacu i opanujem y tak ważny od cinek n a pra­
wym flanku przeciwnika, wojska nasze będą mogły bezpośrednio 
p izez bramę zachodnią wejść do środka miast a. Wtedy. na szer0<o 
k ;ej ulicy Srebrn'ljO Bazaru będziemy mogli rozpocząć kolejne zdo- . 
bywanie głębokich pozycji n ieprzyjaciela. D. c. n. 
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